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KONTO CZEKO 


Na eałym obszarte Państwa poils. 


z odneszeniem 


Miesięcznie . . . . . « « « . 


w ilzisiejszych czasach kończy się prędzej czy 


znajomy nasz poseł ludowy, niektórzy stare- j później zwycięstwem rewolucji... 


stowie w raportach «wych zapewniają rząd. iż 
ludność nie solidaryzuje się ze stronnietwani 
epozycyjnemi, czego najiepszym dowodem jest, 
mz... 
nje wyraża czesto 
niej ludność, która przy ostatnich 
uzupełniających wstrzymała się od głosowania, 
wyraziła w ten sposóh zaufanie rządowi. a fakt, 


Według 
wyborach 


prasa sanacyjna. 


Leży w istocie dyktatur jawnych lub ukry- 
tych, że nie umieją zatrzymać się na drodze 
walki z domekracją. Polegając na raportach 


. zachowuje się spąkojnic. Podobną omi- | urzędników, że lud jest spokojny, brną coraz 


głębicj w bezprawie. A tymczasem ten spokój, 
którym reaguje pewna część obywateli, jest 
nieraz grożnicjszym, niż burzliwe demonstra- 
cje. Jest groźniejszym już przez to. że nie daje 


że nasze życie pdlityczne obywa się dotąd bez | dla nadużyć rządu żadnego usprawiedliwienia, 


zaburzeń i gwałtownych, masowych protestów, 
ma być dowodem 
centro-lewu i wogóle opazycji. 
Nie należy się dziwić temu rozumowaniu. 
zwolennicy praworzą'lności i demokracji, 
pojmujemy opozycję jako legalną, spokojną 
i możliwie łagodną walke polityczną. Ani 
w niej nie przekraczamy prawa. ubi nie stwa- 
rzamy sytuacj, w której prawo i porządek 
mogłyby hyć naruszone. Kongres centro-lewn 
odhył Się w zupełnym spokoju. setki wieców 
ludowych. obesłanych nieraz po 3—4 tysiące 
ludzi, obradowały w ostatnich miesiącach we 
wzorowym porządku, mimo niecnych często 
prowokacyj. Zasadniczą i naczelną cechą całej 
aktywności opozycyjnej jest dotąd absolutny, 
100-procentowy spokój, Kto walczy a prawo, 
ten działalnością swą musi dawać przykład 
poszanowania prawa. Przyklad rządowi i jego 
obozowi. 

Inaczej samacja. 
przez krwawe hczpuwie, a w organach śwych 
często nawołuje do dalszego łamania prawa 
i zapewnia, że przed wolą Narodu. wyrażoną 


My, 


Przyszia ona do władzy 


w wyborach, obóz sanacyjny nie ustąpi. Jej 
myślenie polityczne jest dalej rokoszowe, anty- 
demokratyczne i antykonstytucyjne. Nie dzi- 
wnego, że nie rozumie ona także legalnej 
opozycji, że sądzi, iż opozycjonista winien — 
jak i ona — spiskować, urządzać zamachy 
i rokosze, a przynajmniej masowe demonstra- 
cje i krwawe starcia z policją. Taką opozycję 
ona „uzna“ i oczywiście będzie usiłowała za- 
topić w krwi. 

Między temi dwoma stanowiskami istnieje 
przepaść, która jednak — dopóki utrzymują się 
formy konstytucyjne — nie jest widoczną. 
Uprawiamy wszyscy politykę strusią: udajemy, 
że przepaści tej Niektórzy 
wierzą w powrót sanacji na drogę prawa, inni 
zapewniają, że do dalszego kroczenia drogami 
bezprawia sanatorom brak już siły, inni wresz- 
cie, ufając w dobrą gwiazdę Polski. oczekują 
jakiejs pomyślnej, a nieokreślonej zmiany w sy- 
tuacji państwa. która wyrówna przeciwieństwa. 
W taki irracjonalny sposób broni się abywatel 


nie dostrzegamy, 


praworządny przed coraz groźniejszemi dla 
Polski perspektywami... 

Ale łudzą się straszliwie i tamci. sądząc, 
że obywatel jest spokojny... Przecież i 25.gn 
lipca 1830 rokn obywatel Paryża był «Spo 
kojny", a w trzy dni później „ukochany“ król, 
rozporządzający wojskiem. polieją i meldowa 
nem mu przez prefektów „zaufaniem“ obywa- 
teli — uciekał do Anglji przed widmem gilo- 
tyny. Lekcja z przed 100 Jat winna pouczyć 
wszystkich władców raz na zawsze o tem, że 
tak długo jest czas na zmianę polityki lub do- 
browolną rezygnację, jak długo panuje spokój; 
gdy bowiem spokój się kończy, wtedy rzą- 
dzący muszą, jak mówił Karol X, monter 
cheval ou charette, to znaczy: dać 
głowę pod topór, lub siłą tłumić rewolucję, co 


| 


i że — pozwala mu łudzić się — brakiem opo- 


astateczngo „hankructwa” j zycji. Przestrzegamy rząd, by nie nlegał temu 


złudzeniu! Przestrzegamy go nie tylo w jego 
interesie, ile w interesie kraju. Gdyby „spa- 
kéj“ się kończył, wtedy i rząd i centro-lew 
wyszłyby z rachuby. Wtedy przyszłoby coś 
niewiadomego. Centro-lew zrobi wszystko, co 
jest w jego mocy, by w kraju był spokój... 
Zobaczymy, co zrobi obóz pomajowy... ax. 


W Meksyku — cisza cmentarna, 


W wiedeńskiej .keichspost* pojawiła się 
w estatnich dniach korespondencja z Meksyku, 
którą w ważniejszych ustępach podajemy: 

„Minął już Czas — nisze korespondent 
dziennika wiedeńskiego —- kiedy krwawe rzą- 
dy Callesa wstrząsały sumienie świata swemi 
prześladowaniami katolicyzmu. Jest ` obecnie 


ciszej dokoła Meksyku, a w kraju samym pa hdy Bailey o godz. 11.35 uzyskując czas 1 g. 


nuje cisza wprawdzie. ale cisza — cmentarna. 
Kraj skrwawiony walką 6ratnią ostatnich lat 
i zakożony przygnista ceiażar socjalistycznych 
rządów. Mimo rezbwdowy policji i wojska nie 
może wrócić spokój, da kraja. Wojsko i poli- 
cia ctoczone sa przez korrnpejo, handy rozhój- 
nieze panuja na ulicy. nikt się nie ważw robić 
dla!szych wycieczek antem. A. jeśli okup za 
schwvtanego przez rozbójników nie zastanie 
w terminie zlażóny. to isko vprmnienie przy- 
chodzi do krewnych lub da poselstwa (gdy 
chodz! a okcakrajcwca) : przesyłka pocztowa 
z uciętą ręką, ' 

Jeśli zaś uda sie wreszcie policii pojmać 
zbredniarza, i jeśli zbrodniarz ma wiecej wy- 
stepkóńw na sumienin. to jednak nie przycho- 
dzi do procesu, ho łatwo na jaw magtrhr 
wyjść przekupstwa policii. Dlatego daje Sia 
ztrodriorzowi w dródze do więzienia ztać, że 
powiniem uciekać j że eskorta jest przekatniona. 


Zbrońdniorz  usioka. f naleześciej  ctrzymmie 
z triu kule: w ten sprsóh nozhrwa sie Me- 
kark zbrodniarza, a pelin zamyka usta 


tym. którzy wiedzą zg wiele", 

Dalej pisze korespondent wiedeńskiego ar- 
gann — o zepsttein obvczajowom. któro orar- 
nota Meksyk pod .Świeckiemi* rządami socja- 
listycznemi, poczem przecholzi da stosunków 
scspoqarczych. 

„Skutkiem nedzy wzrosło w Meksyku zna- 
czenia Stanów Zjednoczonych. Już niedoleti 
tat msza migja niektórze po rev iodo Sta. 
ny Zjednoczone raancktima Meksyk, Goena 
darczą hegamonie w Moeksvkn mają joż dzis. 

=e hran'a przed po- 
chalm towarzystw naftowrch Stanów Zjedn.. 
zotał niedawna krwawo stłumiony przez woi- 
ska... Wiadomo. że Stany Zjeńdnocz. pztrzylr 
ohajetnie na prześladowanie relirii w Meksv- 
ku. a krmeemv przemysłowe mialy je nawet 
nopierać, ohawiajac sie, że katolicki i walny 
Meksyk nie sprzylałhe razwolowi kanitalizmu 
Stanów Zjedneszonych  Pzed  sacialistyczno 
Meksvku wydaje s'e im dostepniciszw, 

Mimo naturalnych bowactw w nefała jo in. 
Meksvk góspolniczo uvada coraz bardziej. a 
nołeżeni. materialne Pinoso stalo so cnraz 
xarsze.. Nedza materialna upadziem mara!. 
-<ości Starowi doskonale orzvgôtewame do 
upadku politvezucgo. Di półnorv czuwają Sie- 


ny Ziednoczone i 


z 
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Jak już wczoraj donosiłsmy, bezapelacyjne 
zwycięstwo w raidzie awionetek odnieśli An- 
glicy. Okazali się oni najszyhszymi i najspraw- 
niejszymi żeglarzami gpawietrza. , Nn. lotnik 
Broad okazał się wprost fenomenem (pirwszy 
przybył do Tempelhofu. Qbok Anglików co- 
skonałe zalety wykazali Niemcy, oraz Fran- 
cuz Finat i Hiszpan. książę Bourbon. 

Lotnicy lecieli podzieleni na etapowe gru- 
py. liczone pod względom ilości przelecianych 
kilametrów. W pierwszej grupie prym wodził 
Broat, w drugiej Morzik, w trzeciej Andrews. 
Pierwszy z Polaków por. Baian znajduje się w 
piatej grupie, W ostatniej dziesiątej grupie leci 
jeden jedyny lotnik, Polak. por. Zwirko. 

Warunki otmosferyczne lotu jak przy- 
znają wszyscy uczestnicy raidu — były nad- 
zwyczaj przykre. Co do wyników raidu to jesz- 
czę nic nie wiadomo, ponieważ decyduje o tem 
specjalna punktacja, która uwzględnia przecię- 
tną szybkość aparatu. regularność lotu. przy- 
datneść praktyczną samolotu. zużycie materja- 
łu napędnego. start. lądowanie į próbę tech- 
niezną aparatu po ukończeniu raidu. Najwięk- 
sze szanse ma Niemiec Poss względnie Anglik 


Dłonczyński I 


Warszawa. (PAT.) Po Płonczyńskim. któ- 
ry dzisiaj przyleciał z Poznania o godz. 10.43, 
wylądował o godz. 11.26 por. Bajan przebywa- 
jac trasę wynoszącą 286 km. w czaio 1 godz. 
30 min. Następnie trzecia z kolei wyladowała 


55 min, czyli o 15 minnt gorszy od Bajana. 
Kolejno wylądowali Peschke o godz. 12.05. 
Notz o godz. 12.11. Angielka miss Spoener 
o e. 1213. Miss Spooner leci z paszżerką pa- 
nią Butler żoną pilota Anglika. który w Po- 
znaniu uległ wypadkowi i po założeniu nowe- 
go śmigła ukończył raid jako drugi. Dstatnt 
na lotnisko w Warszawie wylądował e godz. 


9.50 zł’ 


Cena egz. 25 gr. 


RODU 
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DRUKARNIA KRAKOW, ULICA ŚW. KRZYZA L. Il. 


WE P. K. O. KRAKÓW 401.099. 


Przedpłata znżona Za każdą zmianą 
din nauczyeelstw» ludowego adresu 
3740 zł. dopłata 50 gr. 
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yścig awionetek. 


Broad, Por. Bajan wysunął się na czoło zespu- 
łu polskich awionetek (lecących na końcu. a 
nawet w ostatnich dwóch dniach : lotu wziął 
tak zawrotne iempo., że w ogólnej klasyfikacji 
może zająć miejsce w pierwszej dziesiątce. 


Qwacyjne przyjęcie Polaków. 


Warszawa, (PAT). Punktualnie o g. 10.43 
wylądował w Warszawie pierwszy polski pilot 
Stanisław Płonczyński, z mechanikiem Włady- 
sławom Korbelem, na awionetce R. W. D. 2. 
Drogę z Poznania, wymoszącą 286 km. lotnik 
przebył w czasie 1 gcd. 59 minut. Zgromadzo- 
na publiczność zgotwała lotnikom gorącą owa 
cję. Doreczeno mu całe naręcza kwiatów. W 
imieniu rządu witał pierwszego polskiego pi- 
lota na letnisku warszawskiem wiceminister 
kamumikacji p. Czapski, który przybył w to 
warzystwie naczelnika wydziału lotnictwa cy- 
wilnego p. Filipowicza. Tłonczyński czuje się 
doskonale. Warunki atmcesferyczne w czasie 
dotychczasowego lotu miał niepomyślne, przy- 
czem najcięższym był odcinek* Madryt—Se- 
villa. 


szy Bajan 2-81 


19.08 i Gedgowd o gedz. 


kowski o godz 
10,14. 
Kierownictwo lotniska 
ło z powcàu złej pogody na linji , praskiej 
chwiłowy zakaz dalszego startu, Dotychczas. 


przeleciała przez Wieleń 38 maszyn. 
NIEPOGODA WSTRZYMUJE AWIONETKI. 


Berlin (PAT). Komunikat centralnego kje- 
rownictwa portu lotniczego w Berlinie o dal- 
szym przebiegu międzynarodowego raidu awio- 
netek dokoła Europy: 

Do Berlina w dalszym ciągu nadleciały awio 
netki: Niemiec Polte, Francuz  Arrachard. 
W drodze z Gdańska do Berlina znajduje się 


wiedeńskiego wyda- 


39% r: © u c - ze 
2.25 Niemie sterkamp. Pierwszy wys*arfo" jaron: A z e 4 
1 jeniec Osterkamyp: Pierwszy wys Niemiec Dinert. W drodze z Warszawy do Kó- 


wał do. Królewca pilot Plenczyński o godz. 
12.25. W cztery minuty po nim wyleciała la- 
dy Bailley. a następnie o godz. 12.26 por. Ra- 
jan. który jeszcze nad Warszawą zdołał wy- 
sunąć się przed maszynę“ Angielki. 

2 POLAKÓW w WIEDNIU. r 


Wiedeń (PAT). Z polaków przybyli tu Wie í 


t 


Rozwiazanie Seima w sierpniu? 
' Warszawa. (Tel. wł) „ABG.“ namja pogło- 
ske krążącą w kołach  sanacyjnych, « jakoby 
w sierpniu miało nastącić rozwiązani* Sejmu | 
i rozpisanie wyborów na koniec października, | 
Wybory miałyby charakter orjentacyjny. t. zn. | 
że ad wyników tych wyhorów zostałaby uza- 
lażniona dalsza taktvka sanacji. 


NOWE MUNDURY KONTROLI 
SKARBOWEJ. 

Warszawa, (Tel. wł)  Miniterjum skarhn 
nakazało urzędnikom kentroli skarbowej zam 
patrzyć się w nowe mundury przepisore. Mun- | 
durów dawnych wzorów nie wolno używać 
dlużej niż do l-ra maja 1931 roku. 


JUŻ WYPOCZYWA. 

t Moskwa. 'PAT.) Tass. Komisarz Spraw Za. 
granicznych Titwinow opuścił Moskwe, uda- 
jąc się na urlop wypoczynkowy. 

BURZA NAD ADRJANOPQLEM. 
Ankara. (FATA W aknlrw Adrianaynla sza- 
lała gwałtowna hurza, połączona z gradem. 
Wiatr wywrócił wiele minaretów i domów. 
Wielka ilość drzew została wyrwana z korze- 
niami. Komunikacja telefoniczna i telegrafi- 
czna zostala przerwana. Ofiar w ludziach nie 


czikują na stosowrą chwil“, Ma. 


nigsbergn znajduje się 7 awionetek, Na skutek 
złych warunków atmosferycznych w calym sze- 
regu punktów na linji raidu szereg awionetek 
został unieruchomiony, a mianowicie we Wroc- 


fławiu 4-ry, w Wiedniu 6. w drodze z Mona- 


chjum do Wiednia 6, w Bernie 4-ry w Lozan- 
nie 1 i 


ARESZTOWANIE ANARCHISTÓW 
w HISZPANJI. 

Paryż. (PAT) Anarcnistyczny komitet bi- 
sznański zorganizował dziś popołudniu w je- 
dnej z miejscowości podmiejskich zebranie 
pod golem niebem w celu obioru nowego E% 
kretarza gen'ralnego, zajmujący bowiem to 
stanowisko Jimeno został aresztowany i wy- 
słany azgranice Francji. Policja interwenzowa” 
ła dokonywując szeregu aresztowyń 


———0——— 


Wiedeń. (PAT) W omawianiu wyłaniających 
się becnie nowych gospodarczo-polity czoych 
zagadnień na południowym wschodzie Europy 
zaznacza . Reichspost* w korespondencji z Pra- 
gi, iż zamierzenia te zwróciły baczną uwagę 
Czechosłowacji. która aczkolwiek nie jest pam- 
stwem rołniczem. odczuwa mimo to zmaganie 
się wpływów agrarnych Z przemysłem. Kores- 
pendent zawważa, że W pierwszych latach ist- 
nienia republiki czechosłowackiej hraniły pañ- 
stwa o wiele intenzywniej przed „konkurencją 
saaraniczna swój przemys aniżeli swoją pro- 
dukcie rolniczą. Sytuacja agrarna pogarsza Się 
wiec z roku na rok tembardziej. iż politycy 
czechosjowaccy. kierując się wyłącznie zasa- 
dami prestigeu politycznego, okazali w tej 


krrestji wiele niezręczności, 


Gir. A: 


„GLOS NARODU* z dnia 30-go lipca 1930. 
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© czem piszą inni? - Usunąć sztandary osób! 
Wysunąć sztandary myśli! 


15 sierpnia rocznicą zwycięstwa. 


Ks. Panaś na łamach „Polonii przyła- 
czą się do naszego zdania, że rocznicę 
Cudu nad Wisłą należy świecić 15 sierp- 
nia, w dniu Wniebowziecia Najśw. Panny 
Marji, a nie — jak żada „sanacyjny* ko- 
mitet obchodu — później, w dniu walk 
frontu środkowego pod dowództwem Pil- 
sudskiego. 

„Armja ta — pisze ks. Panaś o wój- 
skach frontu środkowego — hyła rzeczywi- 
ście najsilniejszą i najlepiej technicznie przy- 
gotowaną do oskrzydlenia wojsk Tucha- 
czewskiego, lecz... została w swem zada- 
niu uprzedzona o dwa dni przez armję.fron- 
tu północnego pod dowództwóm gen. Józefa 
Haller, w szczególności przez podlegią mu 
armję gen. Sikorskiego, który, stojąc na 
czele jednej czwartej wojsk polskich, prze- 
łamał zwycięsko dwie trzecie, a więc prze- 
szło połowę sił bolszewickich. 

Tej historycznej prawdy nie potrafią ab- 
solutnie przełamać żadne „historyczne sztu- 
czki*, ani zamawianie we Fraucji panegi- 
rycznych dzieł, jak np. Camona „La manoe- 
vro liberatrice du marechal Piłsudski 1920". 
Szef biura historycznego, gen. Stachiewicz, 
absolutnie nie potrafi naprawić błędu szefa 
oddziału operacyjnego, pułkownika Stachie- 
wicza, który nie potrafił przewidzieć, gdzie 
nastąpi decydujący moment zwycięstwa 
i mokował naczelnego wodza w nieodpo- 
wiednim odcinku frontu, przynosząc mu 
przez to... dużą historyczną szkodę”. 


Rocznica utraty Sląska Cieszyńskiego. 


Kilka pism przypomina, że w tych 
dniach mija rocznica decyzji Rady Amba- 
sadorów w Spaa, na mocy której cześć 
Śląska Cieszyńskiego została przyznana 
Czechosłowacji. 

W „Robotniku* p. D. Kłuszyńska przed- 
stawia "przebieg sporu i stwierdza, że o lo- 
sach Śląska zadecydowała w dużej mierze 
nieszczęśliwą wyprawa kijowska, 

„W maju 1920 roku wojska polskie 
wkroczyły do Kijowa, który zdobywały nie 
dla siebie, lecz dla niepodległej Ukrainy. 

W tym samym czasie górnicy w Kar- 
wrinie i robotnicy w Boguminie stanęli do 
walki z najazdem czeskim. 

Porzuciłi pracę i przez okres sześciu ty- 

i godni w politycznym strajku walczyli bo 
hatersko o przynależność Śląska do Polski. 

Grozili zatopieniem kopalń". 


Moment cofania się armij polskich nad 
Wisłę 'wyzyskały mocarstwa koalicyjne | į 
i Czechosłowacja. 

Pisząc o obecnej sytuacji mniejszości 
polskiej prasa polska zaznacza, że mniej- 
szość ta wynarodowić się nie da, ale jest 
lojalna i pogodziła się z obecnemi grani- 
cami. 


Konfiskała deklaracji Ch. D. 


„Nowe Życie* donosi, że w Grodnie 
„z połecenia Starostwa została skonfi- 
skowana ulotka, zawierająca deklarację zło- 
żoną przez Ohrześcijańską Demokrację na 
Kongresie Obrony Prawa i Wolności Ludu 

w Krakowie w dniu 29 czerwca b. r. pod ty- 

tłem: „Czego domaga się w obecnych wa- 

minkach Polskie Stronnictwo Chrześcijań- 
skiej Demokracji?“ 

Dekiaracja ta była już drukowana 
W różnych pismach i nigdzie dotąd konfi- 
skacie ni uległa. Dopiero Grodno się wsła- 
wiło taka konfiskata! 

Warto zwrócić jeszeze uwagę na to, 
że dom pos. Pułjana, który dał wydruko- 
wać ulotkę, 

„został otoczony kilkoma policjantami 
w mundurach i funkcjonarjuszami policji 
tajnej, Takie „oblężenie* mieszkania repre- 
zentanta stronnictwa umiarkowanego, poli- 
tyka uznającego walkę wyłącznie w grani- 
cach prawa i zapomocą metod legalnych — 
jakim jest p. poseł Pułjan — musi wywołać 
najwyższe zdumienie wśród szerokiej opinji 
społecznej”. 

„Dziennik Bydgoski“ zauważa, że nie- 

zwykła energja wladz nawet wobec bier- 
nych uczestników kongrsu Centrolewu 

„pozostaje w jaskrawej sprzezności z siel- 

ską wyrozumiałością okażywaną przez rząd 

„Białym Orlom“, czy innym szpakom naj- 

rozmaitszego chowu i typu, ohsiadłym pod- 

ziemia, jakich w praworzadnem państwie 
żadną miarą cierpieć, a eo gorzej osłaniać 
nie wolno“. 

„Nowa Kadrowa“, wzywająca otwarcie 
do podeptania Konstytucji, wychodzi bez 
przeszkód w gmachu Głównej Komendy 


Policji. 
Nie panika lecz przezorność. 
„Gazela Polska* smuci się. że pod 


wpływem niemieckiej dyskusji rewizyjnej 
niektórzy publicyści polscy poddają się 
„panice“. W szezególności wskazuje na- 
czelnemu publieyście „Kurjera Warszaw- 


Znany naszym Czytelnikom publi- 
cysta K. L. Koniński ogłasza w „My- 
śii Narodowej” świetny artykuł a szko- 
dliwości tej „ciszy myśli“, jaka zapa- 
nowała w naszem życiu politycznem 
skutkiem wysunięcia się Piłsudskiego 
i jego obozu na kierujące stanowiska. 
Pozwalamy sobie zacytować niemal 
w całóści te glebokie i mądre uwagi: 


„W Polskę niepodlegla weszliśmy pó- 
dzielóni na dwa obozy, Ale po jednei i po 
drugiej sronie zebrali się ludzie, ktorzy 
poza sprawa ustósuńkowania się da za- 
gadnień wojny, w innych kwestiach glebo- 
ko sie między soba różnili. Teraz, normal- 
nie rzecz biorac, powinno było w obliczu 
nowych treści społecznych nastąpić rózszy- 
kowanie się dawnych, uszykówanie się ją- 
kichś nowych szeregów ideowych — a to 
na podstawie różnych społeczno-politycz- 
nych myśli. Niestety jędnak w życie pol- 
skie weszła pewna głęboko niepotrzebna 
rzecz, rzecz w wysokim stopniu utrudnia- 
jaca normalny podział polityczny spole- 
czeństwa: Oto pojawia się w życiu naszem 
grupa na wskroś anachroniczna, jakby fala 
dziejowógo ritorno wyniesióna. Z po- 
wrotem jakaś „banda alhęńska*, czy tam 
inna jakaś „familja* zuchwalegó panószy, 
grupa zgoła nie polityczna w nowócżzesnem 
slowa tego znaczeniu, ale czysto socjolo- 
giczna 

grupa o pretensjach i instynktach 

najezdniczych, 


związana nie stosunkiem do jakiejś wspól- 
nej myśli ale stosunkiem do pewnej 050- 
hy, grupa, która walką o władze dla sa- 
mejże władzy i ó utrzymanie sie przy wla- 
dzy wypełniła wszystkie pierwsze lata ód- 
rodzońegó państwa. 

Pominawszy dni mocno obciążone hi- 
poteką moralną, póminawszy nawet zbrod- 
nicze wyjałówianie społeczeństwa Z ONOT- 
gii chcących pracować, — ta jest najistot- 
niejsza wina ludzi z 6 sierpnia 1914 i 1817 
maja 1926 r.: Nie wniósłszy sami żadnego 
wspólnego oblicza politycznego, wyrażają- 
cego przemyślany stosunek do całokształ- 
tu narodowego Życia, — zdołali przecież 
społeczeństwo podzielić gięboko, 


nie wedie stosunku do myśli, lecz według 
stosunku do osoby, 


to osoby, której twarz polițyċzña, poli- 
tyczna w nówożytnem tego słówa zmacze- 
niu, jest conajmniej niewyraźna. 

I oto stanęły naprzeciw siebie dwa 
zbiorowiska, oba zarówno niestrojne, nie- 
składne. Z jednej strony „sanacja', gdzie 
mieszczą się przykładnie militarysta z pa- 
cylistą, komendant stolicy z autorem bun- 
towniczych wierszydeł, radykał z Kołomyji 
z litewskim „dziedzicem wzniosłych trady- 
cyj', sielankowy demokrata w typie „Ku- 
rjera Wileńskiego" z buńczucznym monar- 
chista ze „Slowa“, mason z sutanna, żyd 
z chłopem, ale i po drugiej stronie w obo- 
zie opozycji różnica pod każdym wzgledem, 
różnica w całej póstawie wobec świata, 
w polityce gospodarczej, ustrojowej, zew- 
nętrznej, religijnej, wychowawczej wobec 
narodowych mniejszości. 

I to właśnie jest fatalne. Bo dopóki tak 
jest, dopóty nie może być w Polsce sporu, 
któryby naprawdę ożywił intelekty, napra- 
wdę wstrząsnął uczuciami, nmapiał wolę, 
albowiem wszyscy, którzyby się mogli zejść 
w sprawach polityki ustrojowej. gospodar- 
czej, religijnej itd. i połączyć we wspól- 
nych pomyśleniach, pragnieniach, działa- 


skiego“, że mógłby sobie przypomnieć 
„liczne onuncjacje p. ministra Zaleskiego 
w tej sprawie, które nie przestały być waż- 
ne. Trudno wymagać od polskiego rządu, 
żeby na każde zawołanie z Berlina powta- 
rzal swój pogląd na tę sprawę”. 


Sądzimy — pisze dalej „Gazeta Pol- 
ska“ — że 
„spokój i zimna krew, wynikające z po- 


czucia słuszności praw swych i*wiary -we 
własne siły, bardziej odpowiadają w tym 
wypadku godności narodu i państwa pol- 
skiego, niź podnoszenie alarmów i wszezy- 
nanie dyskusji, co mogłoby tylko wywołać 
wrażenie, że kwestja rewizji granie dla nas 
rzeczywiście istnieje", 

Nie zawsze prasa „sanacyjna” zalecała 
zimną krew. Z powodu pretensyj małej 
Litwy uderzano na alarm i wyolbrzymia- 
no każde odezwanie się litewskie. A teraz, 
gdy nie maleńka Litwa, lecz potężne Niem- 
cy nam zagrażają i gdy nawet francuscy 
publicyści wzywają nas do podkreślenia 
swego sianowiska, teraz mamy milczeć? 


S. 


- Cziczerim, 


ideowo nieproduktywnym stosunkiem do 
Piłsudskiego, 


każdy więc głos myśli twórczej jest bez- 
silny, hezdźwięcznie zanika w zagmatwa- 
nym labiryncie społeczeństwa, dzielącego 
się partyjnie nie według sensu, ale w edlug 
nonsensu, — rozbitego na sieczke. Wszysi- 
kiego mamy w Polsce pó dwoje conaj- 
mniej: dwa konserwaityzmy, dwa socjalizmy, 
dwa radykalizmy, dwa kłerykalizmv. bo- 
dajże nawet dwa nacjonalizmy!... Wszyscy 
ze wszystkimi — stad sey przeciw 
wszystkim. 

W ten otó sposóh uczyniła się w Pol- 
sce ta armasiera duszna, anemiczna, jakby 
beznadziejna, ta cisza myśli, w której ża- 
den pomysł głębszy, koncepcja śmielsza 
nie znajduje echa społecznego, ta cisza, 
która nio jest brzemienna w żadne poży- 
toczne przełomy, cisza minoderji. dezorjen- 
tacji, depresji. Jest w Polsce jakaś siła, 
napewno jest, ale ta sila jet rozproszona 
po przeciwnych sobia obozach, jest więc 
siła bez programu, programy — bezsilne. 

Nasłapiłóo zalem polityczne zobojętnie- 
nie społeczeństwa. Gdziekolwiek zbiorą sie 
ludzie do rozmowy, tam alho się o pelity- 
ce nie mówi, alto też powstają odrazu 
dwie strony, "które spierają się nie o my- 
ŝli, lecz o osoby, z coraz większem jednak 
zniecheceniem mieląc jedno nazwisko, lub 
też parę nazwisk. Plotka, anegdotka, in- 
wektywa, blady uśmiech ostatecznego zm: a- | 
dzenia, zastąpiły rzeczową polemikę, wy- | 
gnały rumieniec zapalu w obronie prze-, 
kcnań. A wraz z apatja polityczną 


niach, ci wszyscy są rozdzieleni, 
rozdwojeni tym fatałnym, niepotrzebnym 
wszy 


więdną liczne zainteresowania umysłowe. 


Gdy się nadwaątli polityczny typ ducho- 
wy, ubożeje odrazu myśl, myśl, która prze- 
cioż żyje i rośnie poczuciem obyw atelskiem 
odpowiedzialności za całokształi $połeczne- 
go życia. Gdy zaś myśl nie ma pohopu do 

zmagań się, to i uczucia bledna, anemizują 
się temperamenty, w  bozkształcie celów 
gubia się i usypiają wole. 

Co tu robie?... 

Czy to lata maja wijać tak martwo?... 
A przecież lata té, to lala wzglednego bez- 
pieczeństwa Polski. Mogą przyjść czasy 
surowe, w która wejść trzeba bedzie z wia- 
rą, że nasze polskie życie, ło życie, którega 
brónić warto, że to jest życie naprawdę ży- É 
we, Zajmujące, że dzieją się w niem rzecz; 
cywiiizacyjnie ważne, moralnia doniosłe. 


DENOE: 
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Nie interes Rosji, 
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Poe stokroć wiec zdrowsza, niż ta obecną 
cisza myśli, a przeto 
kezpieczniejsza dla narodu będzie atmosfe- 
ra choćhy zawziętych polemik, 
ale polemik- o przekonania, przekonania 
wz_uszające cale jestestwa ludzkie, wyzwa- 
lające serca ze Ślimaczej ostrożności, po- 
rusza jące w ludziach wszystkie ich możli- 
wości energetyczne. Narodowego bytu bro- 
ni dzielniej społeczeństwo wytrenowane 
we wszechstronnem życiu publicznem, niźli 
mali, cisi, ciemni ludzie, zniechęceni do 
spraw zbiorowych, obojetni na wszystko, 
co nie osobiste, zastraszeni i zwatpiali. 
Pierwszym więc postulatem dla tych 
wszystkich, co bez wzgledu na wszelakie 
inne, gięboko nawet sięgające sprzeczno- 
Sci, chcą jednak przywrócić ogólowi nasze- 
mu polityczny typ duchowy, co pragną 
Polski — nie ciskajacej się drgawkowo 
w sporach osobistych, zamiarach blahych 
i bez tchu, walkach małodusznych i pod- 
stępnych, ale ięgicj silnie pulsujacem ży- 
ciem stronnictw ideowych, wyrażających 
rozmaile polrzeby społeczne, rzeczywiste 
i trwało — postulatem dla tych wszystkich 
pierwszym. musi być jedno: Zmiwelowanie 
terenu pod zaw ody idej, 


usuniecie sztandarów osgb. wystawienie 
sztandarów myśli. 

Taki a nie inny musi być wstęp tło oży- 

wienia życia naszego. 

T z tego własnie punktu widzenia ore- 
niać nalrzy takie fakty, jak zgrupowanie 
sie „centrolewu”, jak uiedawny jego kra- 
kowski kengres. Powiadaja na wszystkie 
strony sceptycy różnego pokrojn: „Przy- 
puśćmy, że przeciwnicy „sanacji zwycie- 
Żą, ale co będzie po zwycjęstwie? Jak się 
pogodzą poszczególne składniki „centro- 
ewa” tak różnorakie, lak sprzeczne?... 
Dedajcie joszeze „endecje”. zedziecie 
mieli nowy chaos, nowo w alki“! P 

Oczywiście: Nowe walki, Ale nie chaos. 
Na drugi dzień po zwycięslu ie zagrają no- 
we pobudki, 

ustawią się nowe szyki, 
Nastąpiu radykalne przegrupowania. Du- 
dzie poznajduja się w szeregach, ezęslo- 
kroć za pan- -brat z dawnym przeciwnikiem, 
po przeciwnej dojrzawszy stronie dawnego 
komilitona. Ale la beda już szeregi, usta- 
wiano według istotnych, naturalnych ten- 
deneyi spoleczna-politycznych, taez zare ludzi 
caiych i wszystkich ludzi podanych. To 
bedą te uszykowania ludziom naprawdę 
potrzebne, którchy się byly już dawńo 
ustawiły. gdyby nie Pilsudczyzna, ówa 
rzecz niepotrzebna, ów palelogiczny, ana- 
chraniezny element połskiej: wspólrzesna- 
Set. Piłsndczy cv bezinieresowni — i wam 
bedzie wygodniej!" 
Karol Ludwik Koniński. 


ale bolszewizmu. 


Oświadczenia Litwinowa. 


Prżyjmtując w tych dniach korespondentów 
pism zegranicznych w Moskwie zapewnij ieh 
nowy komisarz dla spraw zagranicznych, Łitwi 
now, że jego świeża nominacją 

„w żaden sposób nie oznacza zmiany w pó- 

lityce zagranicznej sowietów”, 

Tak i niet... Nić przynosi zmiany w tem 
znaczeniu. że. jak dotąd. tak i na przyszłość. 
będzie się Rosja starala utrzymać stosunki 
dyplomatvczaa z Fwrapa, 1 że równacześnie 
będzie dalej próbowała holszewizować ią za 
pośrednietwom .„komiterbnó. Jest to. można po 
wiedzieć, tradycyjna już polityka sowietów, wy 
pikająca z rolmiczegó charakteru państwa, któ- 
re potrzebuje kapitałów zagranicznych do tez- 
budowy przemysłu, i, po drugie. z jej socjali- 
stycznego ustroju, który na dalsza mete byłby 
tylko wtody zabezpieczony. gdyby go przy- 
jęła Europa.. Te dwie zasadniaze linjo poli- 
tyki zagranicznej Rosji sowicakiej pozostaną 
wytyczną i dla DLitwinowa. I w tem znaczeniu 
jego zapewnienie można przyjąć za dobrą mo- 
heteg. 

Jest jednak i druga strona medalu.. Oso- 
bistość ministra wszędzie w kaźdym kraju. 
wyciska piętno na pracach resortu, którym 
kieruje. Wyciskał je Cziezerin. Wyciska ję i 
Litwinow. A mamy wrażenie. że choć zasa- 
dniczej zmiany pod nowem kierownictwem nie 
ulegnie polityka zagraniczna Rosji, to jednak 
zmiany drobniejsze. polegające na ożywieniu 
pewnych. zaniedbanych nieco przez Cziezeri- 
na. odcinków są możliwe j bardzo prawdopo- 
dobne. Przypuszezenie to opieramy na łndywi- 
dnalności nowego komisarza spraw zagranicz- 
nych i na mersonalnym skladzie moskiewskiej 
centrali dyplomatycznej, , 

Cziezerin — pisaliśmy już nio był par- 
tyjnym politykiem; był tylko dyplomatą. Niej 
szło mu tyle o swycięstwo bolszewizmu w Eu- 
ropie, ile o interes Rosji. I. rzecz znamienna. 
kiedy począł chorować, wyszukał mu Stalin 
na następcą nie kogoś, ktoby tak samo. jak 
patrzył na politykę zagraniczną 


Rosji uło stnirocentowagn  hólszawika. żyda 
zreszta. który na pierwszym planie swych 
rezgrywok dyrlematycznych. stawia nie inte- 


res Rós. ajo intóros bolszewizmu. 
da tego zresztą sam Litwinów 
śranicznym dziennikarzem: 


Przyznał się 
. oświadczając ża 


„Podstawa wagranicznej polityki sowietów 

są zasady październikowej A i 

obroni zdobyczy tej rewolucji przed inter- 

wóncją z zewnatrz”. 

A więc nie Rosja, lecz rewolucja hólsze- 
wicka, 

Należy się wię? liczyć z tem, że pod nowem 
kierowiictwem będzie dyplomacja  rósyjska 


usilniej jeszcze, A dotąd, i chytrzej zapewne, 
hkolszewizowała i remsiucionizowała świat. Bę- 
dzie więe popsierala wszestkia antagonizmy spo 
Jeczna zagranicą. (strajki). a na terenie poli- 
tycznym kadzie podsycała wszystkie ogniska 
niepokajów międzynarodowych, jak walki tu- 
hylców z państwami mandatowemi, jak dażno- 
ści do rewizji granic. Zreszta sam saa perso- 
nalny komisarjatu p. Litwinowa daje nam w 
tym kierunku pojęcie o tych planach į zamia- 
rach. ł 

Na pamócników. zastępców komisarza. wy 
brał sobię Litwinew Krostiiskiego | Karacha- 
na. I jeden i drugi wybór jest znamienny. Kre- 
stiński ma „zasluge“ utwierdzonia przyjażni 
rosyjsko-niemieckiej zawartej w r. 1922 w Ra- 
pallo. Karachan zaś jest podpalaczem Dalekie- 
go Wschodu: jemu to w głównej mierze przypi- 
sać należy rozcętanie walk demowych w Chi- 
nach. a nawet częściowe niapokajów w Indjach 


ańgielskich. Zadaniem tyeh dwóch specjali- 
stów“ będzie utrzymywać świat w niepekn- 
ju: w Azji przez popieranie nacjonalistyczny ch 


ruchów zwróconych przeciw Amglji, w Euro- 
pie zaś przez pomoc udzielaną Niemcem w ich 
walce z traktatami pokejowemi. P. Litwinow 
był na tyle nieostrożny, że nawet publiczny 
wyraz tym swoię zamiarom dał w rozmowie 
z dziennikarzami: 


„Skutkiem naszego współczucia z kra- 
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jami, w których głównie robotnicy cierpią 
pod narzuconemi tym państwom ciężarami 
(traktatów pokojowych), jak į z tego wzglę 
du, że państwa, zainteresowane w uwiecz- 
nienia traktatów pokojowych i ich niespra- 
wiedliwości, prowadzą najbardziej agresyw- 
ną į wrogą wobec sowietów politykę, pow- 
stała pewna wspólnotą interesów między 
Związkiem sowieckim, a państwami Cierpią- 
cymi od następstw wojny. Na tej podstawie 
zawiązały się między sowietami a nickóre- 
mi państwami poprawne. w niektórych wy- 
padkach nawet przyjacielskie stosunki, któ- 
re dalej lojalnie rozwijać i umacniać chce. 
my”. i j i 
Oświa:lozenie, jak na wywiad dyplomatycz- 
ny. wcale jest jasne. Rosja bolszewicka 
mówi Litwinow — oprze się w swej polityce 
zagranicznej na państwach, które się czują po 
krzywdzonemi przez traktaty pokojowe, więc 
przedewszystkiem na Niemczech. Laczy ją z nie 
mi .wspólnota interesów“, One chcą zmiany 
granic, Rosja zaś chacsu międzynarodowego. 
z którego spodziewa się skorzystać do swoich 
partyjnych celów. 

Na tem więc polegać bedzie różnica w poli- 
tyce zagranicznej Cziczerina i Litwinowa. Nie 
trzeha dodawać. że ta zmiana wymagać hędzie 
ad Polski zwrócenia szczególniejszej uwagi na 
Moskwę, której dyrlomatyczna akcję nauczy- 
liśmy się w ostatnich latach za Cziezerina nic- 
ca lekeawarzrć. W. Z. 


“h 


Ja ziemiach PRewitei. 


P. Klotz odchodzi! 


Zamieściliśmy  pogłoskę, pelana przez 


dzienniki lwowskie. że starosta grodzki we 
Lwowie p. Klotz opuszcza swe stanowisko. 


Nazwisko p. Kletza zostało związunem ze zaj- 
ściami, jakich terenem był Lwów po znanym 
proteście polskiej młodzieży akademickiej prze 
ciw znieważeniu katolickiej procesji przez ży- 
dów. Kilkadziesiąt akademików polskich po- 
licja wówczas aresztowała i przytrzymała w 
śledztwie przez czas dłuższy mimo ņpretestu 
całej polskiej apmii publicznej. Już wtedy p. 
Klotz dejrzał do dymisji, która dopiero obec- 
nie przychodzi. 
Wypadek wiceprez. m. Lwowa. 

W niedziele popołudniu powracał autem ze 
Stryja do Lwowa wiceprezydent miasta p. Kel- 
huszowski. Na 40 km. za Stryjem nagle samo- 
chód wpadł do rowu. uderzajać o przydrożne 
drzewo. skutkiem czego uległ rczbiciu. W cza- 
sie wypadku wyrzucony został z samochodu 
wiceprezydent Koliwszowski, który doznał zla- 
mania lewej nogi. Niehawem nadjechał tą sa- 
mą drogą Prof. Wogłowski. który odwiózł wi- 
ceprezydenta Kolhuszowekiego swojem autem 
do lwowskiego sanatorium Czerweoneco Krzy- 
ża. Samechód prowadził 
skiego. 

Rekolekcie zamknięte dla maturzystów 

W tym roku po raz szósty afdbylv się w tu- 
chowskim klasziorze CO. Redemptorystów re- 
kolekcje zamknięte maturzystów diecezji tar- 
nowskiej. Stawiła się na nie przyszła akademic- 
ka młodzież wyjątkowo licznie. Oto zostawienie 
liczbowe: w 1925 r. przybyło na rekolskcje 67 
maturzystów, w 1026 r. — 658. w 1927 — 92. 
w 1928 — 79. w 1029 — 103; w obecnym zaś 
roku przybyło ich 162. a mianowicie 54 z gjm- 
nazjów tarnowskich, 26 z Nowego Sącza. 21 
z Bochni. 17 z Mielca. 11 z Dabrowv. 8 z Gor- 
lic, 6 z Brzeska, 4 z Grybowa: w tej liczbia 77 
należących da sofalieji marjańskiej. Rekolekcje 
rozpoczęły ję dnia 21 lipca wieczorem, a za- 
kończyły się Kamunją generalna 25-ga rano. 
Konferencje (po 4 dziennie) głosi} redemptory- 
sta O. Tad. Grodniewski. Na zakończenie przy- 
był Ks. Bisk. Edw. Komar, wygłosił 2 konfe- 
rencje oraz krótką przemowę przed Komunją 
generalną, zachęcając młodzież do prowadzenia 
nańiprzyrodzonego życia łaski przez przystępo- 
wanie do $$. Sasramentów i do jednoczenia się 
z Chrystusem Panem. Po wspólnej fotografji 
nastąpiło serdeczne pożegnanie w refektarzu 
klasztornym. W imieniu rekolektantów przemó- 
wi} jeden z maturzystów, dziękując tak Ks. 
Biskupowi jak też 00. Redemtorystom za ucztę 
duchową im zgotowaną i oświadczając. że będą 
się starali pracować w duchu poznanych prawd. 


źamordowanie policjanta przez 
bandytów. 


Prowadzone przez wiadze śledcze w Kiel- 
cach dochodzenie w sprawie zaginięcia poste- 
runkowego Chojrickiego zostały doprowadzone 
do pomyślnych wyników. Obserwacja miejsco- 
wego elementu przestępczego zwróciła uwagę 
na obecność Jóżtfa ; Stanisława Mołdów. za- 
mieszkałych w cegielni na przedmieściu Kiele. 
Stwierdzono, że matka Mołdów po nocy kry- 
tycznej prała koszulę i bluzę zakrwawione. 
Aresztowani wzięci w krzyżowy ogień przy- 
znali się do winy i zezmali, że zamordowali po- 
sterunkowego Chojnickiego, a ciało jego ukryli, 
Następmej nocy przenieśli trupa Ghojniekiego -© 
5 klm. dalej do lasu około wsi Pusłowice į tu 
zakopali mwłoki nad brzegiem strumyka. 


syn p. Kelbaszow- | się. że G. 
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„GLOS NARODU" z d 


Droga do siły i bogactwa Narodu. | 


O gospodarczej 


Tygodnik „Szczerbiec! zastanawia się nad 
szansami naszej walki z żydami i dochodzi do 
przekonania, że jednak potrafimy się obronić. 

Zginęliśmy, — pisze ..Szczerbiec, — jako 
państwo nie mając ani jednego banku, Rucho- 
memi bankami byli żydzi. Dziś mamy już pol- 
skie instytucje finansowe. Przeważna część han 
ków znajduje sie wprawdzie w rękach żydow- 
skich względnie od kapitałów żydowskich jest 
zależną, ale już żyd pojedynczy utracił mono- 
pol pośredniczenia w tranzakcjach. 

Zapowiedzią lepszego jutra jest rozwój or- 
gamizacyj spółdzielnych. Organizacje relnieze 
ujmują w swe ręce handel zbożem. który jest 
podstawą bogactwa żydów. Omijając haudla- 
rzy żydowskich, a popierając organizacje pol- 
skie osłabiamy podstawy przewagi żydow- 


skiej. Usuwa się też z rąk żydów handol nabia- 
łem. gdyż biorą go w swe ręce spółki droh- 
nych rolników. 


KRAJOWE: 
Szkieiski 
Wyhrański 


[d w 
Wielki wybór Pia 
KRAJOWE: 
Bracia Fibiger 
, Bett ng 
Kernu'topł 
Sommerfeld 


HELENA SMOLARSKA, Kr 


By móc się w;spać — udał, że jest 
mordercą. 
Pijany oryginał. 

Do 8:go komisarjatu policji w Warszawie 
zyłosił się jakiś pońdchmieleony osobnik i podając 
się za Stef, Griglasa świadczył. że jest posznki- 
wanym przez wladze zbrodniarzem==morder"ą. 
Trapiony wyrzntami sumienia oddaje się obec- 
nie w ręce sprawiedliwości, > A 
Dyżurny przedownik. po spisabiu protoko- 
zaaresztawał Griglasa. Nazajntrz atoli oka- 
nie jest wogóle poszukiwany 


łu. 


przez władze, 

— Dlaczego pan sam siebie cskarża o zbrad 
nie? — pytaja Griglasa, i 

— Chciałom się wyspać a nie mam mieszka- 
nia — odpowjedział spokojnie Griglas, 


A 


WYSOKIE NA PÓŁTRZECIA METRA! 
starostwie  Olkuskiem 
żyto mikulickie, wyhodowane w seimi- 
fermie wzerewej w Woli Libermtowskiej 
2 i pół metra. 


ŻYTO 

wW 
pokaz 
kawej 
wyjątkowej wysokości przeszło 


„MIESIĄC POMORZA W CALEJ POLSCE. 


Związek Obrony Kresów Zachodnich organi 
zuje w październiku na terenie całej Polski 
„Miesiąc Pomorza“ o charakterze propagando- 
we-manifestacyinym. We wszystkich miastach 
projektowane Są akademie, odczyty, prelekcje, 
pokazy filmowe į t. d. i 


ŚLĄZACY — POSADY DŁA WAS! 


Biuro sejmu śląskiego ogłasza konkurs na 
stanowisko kierownika  biłłjateki sejmu šla- 
skiego z wykształceniem średniem. Podania 
należy wnieść do biura sejmn śląskiego nai- 
później do dnia 15 sierpnia b. r. Ślązacy mają 
pierwszeństwo. 


6 LAT WIĘZIENIA ZA SZPIEGOSTWO. 


Przed izbą karną Sądu okr. w Król. Hucie 
odbyła się rozprawa przeciwko Alf. Urbańczy- 


wystawiono na 


` 


kowi, oskarżonemu o szpiegostwo na rzecz 
ościennego mocarstwa. Urhańczyk skazany 
został na 6 lat cieżkiego więzienia. 


ARESZTOWANY ARON Z BIBUŁĄ 
KOMUNISTYCZNĄ. 


Na dworcu w Katowicach 
Arona Mendla Naftala. który przywiózł z War- 
szawy dla komunistów .śląskich kilkadziesiąt 
kilogramów bibuły agitacyjnej oraz skólniki i 
szczegółowe instrukcje komitetu centr. komun. 
part. pol. polecającej energiczne i gruntowne 
frzygotowanie rozmaitych demoenstracyj w roz- 
maitych miastach w dniu ( sierpnia. w dniu t. 
zw. międzynarodowej walki z imperialistyczną 
wojną przeciwko ZSRR. 

m QE —=m 


Wielki wyżór w instrumentach używanych! 


Sklad fortepianów 


nia 30-go lipca 1980. 


walce z żydami. 


, Odmiósłszy sukcesy na wsi możemy spodzie 
wać się. że j w miastach damy obie radę. Pierw 
szym etapem naszej kampanji powinno być 
urzeczywistnienie zasady: „gazety, zapałki ty- 
toń — kupuj tylko u Polaka*, Towary te w 
sklepach katolickich są po tej samej cenie i tej 
samej jakości, niema więc żadnego powodu, by 
je kupować u żydów. 

„Żydzi — pisze ..Szczerpiec* — osiedlili Się 
u nas w poszukiwaniu dobrobytu. nie mogąc 
ik, znależć gdzeindziej, a gdy im cedbierzemy 
| możneść egzystowania na naszej ziemi i żero- 
, wania na naszym ludzie. będą zmuszeni szu- 
kać nowego narodu... Albowiem żyd jest wiecz. 
nym tułaczem i historja jego jest historią prze- 
| pędzania jch z miejsca na miejsce. Przyjdzie 
więc koniee ich panowania w Polsce. a przy- 
bliżenie tego terminu spoczywa w naszych rę- 


kach“. i 


ZNE: — Förster 
Kotykiewicz 


i Mustel 
me fd LJ 
nin i forłtepianów ,; 
ZAGRANICZNE: z 
Bechstein Hofmann Lg 
Bluthner Quandt w 
Bäsendorier Rönisch 
Fhrhar Schweighofer 
Fórster Scholze : 
Gaveau y 
Dogodne raty! 


aków, ul. Szewska L. 9. 
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l izymański o „aajwiększym demokracje . 


Dzienniki donoszą, ż* na “zebrania koionji 
polskiej w Wiedniu p. marsz. Szymański mówił 
o stosunkach politycznych w Polsce, W mo- 
wie swej pomieszał spostrzeżenia słuszne, nie 
nowe zresztą. z oklepanemi frazesnini „sana- 
cyjnemi*. Mówił więc. że w Polsce pokutują 
pałegi z czasów zaborczych. że jest w kraju 
natrjotyzm i ofiarność, ale zbyt malo poczu- 
cia nakazów państwowości. że konstytucja by- 
ła jedną z najliheratnicjszych w świecie. Za- 
barwnem jest jednak, gdy p. Szymański twier- 
dzi. że Piłsudski Polske wyrabał" i jest „naj- 
większym demokratą". Z tem nawet nie trze- 
ha polemizować. 

Palej mówił p. Szymanski, że kongres Gpo- 
Izycji w Krakowie poznstanie „piętnem hańby 
dia ohecnego pokolenia” i że w narlameneis 
polskim jest..wielu analfabetów". Jest to nie- 
prawdą. a w ustach marszałka Senatu mają- 
cego bronić i podnosić powagę parlamentu. 
brzmi bardzo nieładnie. 

P. Szymański powiedział jeszcz. że ja- 
ko marszałek Senatu lepiejhy się czuł, gdyby 
S'nat funkcjonował, 


ale doktryna i interes 
państwa są w tym wypadku w wielkiej sprze- 
czności z sobą. Nam się wydaje. że pomimo 
dobrych chęci p. Szymańskiego Senat lepiej- 
hy się czuł gdyby kto inny na miejscu marszał- 
ka funkcjonował. Niestety. stan faktyczny 
a interes parlamentu są w tym wypadku 
w wielkiej sprzeczności z sobą. ô 


Gigantyczna reklama Forda. 
' Niezwykłą kampanje propagandową zorga- 
nizował świeżo amerykański „król automahi- 


lowy* Henry Ford. Odmówiwszy udziału w wiel 


kiej wystawie samochodowej w N. Jorku, urzą- 
dził on we wszystkich wielkjch miastach Sta- 
nów Zjedn., własne pokazy najnowszych molle- 
li swoich wozów, a równocześnie rzucił miljon 
dolarów na ogloszenie prasowe. 

' Rozpoczęło kampanję całostronnicowe sgło- 
„szenie w niedzielnych numerach wszystkich 
| s iekszych gazet. Ogłoszenie to powtórzono na- 
stępnie wielokrotnie w wydaniach z dni powsze- 
dnich. W ten sposób reklamę Forda rozniosło 


„milionów egz. wydań z dni powszednich. 

A Dzieki temn nie było prawie w Stanach 
„Zjedn. człowieka, któryby nie zwrócił uwagi na 
nowe modele wozów Forda. 


U 


Celem uregulowania nakładu 
prosimy o najrychlejsze uregu- 
ipowanie prenumeraty. 


Z, eales wiata. 


1 metr kubiczny na mieszkanie. 


Głód mieszkaniowy, jaki gnębi ludność miast 
sowieckich zmusił czynniki rządowe do wyda- 
nia nowego rozporządzenia, mocą którego na 
każdego obywatela przeznacza się 1 mtr. xu- 
bjczny mieszkania. W związku z tą inowacja 
w Sowietach rozpoczęły się ponownie wędrówki 
i przesiedlania obywateli z mieszkań oraz do- 
dawanie nowych lokatorów do i tak już przelu- 
dnionych lokali. 

Wśród „dodatków nadzwyczajnych”, korzy- 
stających z „dobroci“ sowieckiego prawodaw- 
stwa mieszkaniowego. Znajduje się wieika licz- 
ba agentów G. P. U., co doprowadza obywateli 
do rozpaczy i powoduje masowe samobójstwa. 


Samolot — twierdza. 


W Londynie odbył się w tych dniach pierw 
szy próbny let największego angielskiego samo 
lotu wojskowego. zbnulowanego na zamówienie 
rządu w zakładach Sanders Roc. Samolot jest 
metalowy i mieści załogę. złożoną z 20-tu lu- 
dzi, karabiny maszynowe. bomby i przyrządy 
do wytwarzania zasłony gazowej. 


Skraplanie ulic alkoholem. 

W związku z akcją „suchą“ w Ameryce pół- 
noc. stosuje sję tam ostre środki przeciw prze- 
mytnikom alkoholu. niszcząc natychmiast skon- 
fiskowaną wódkę. Na oryginalny sposób zużyt- 
kowania tej cieczy wpadł magistrat małego 
miasta w Hiekory Flatt w stanie Missouri, Oto 
wydano rozporządzenie. na mocy którego skon- 
fiskowany alkohol ma być użyty do polewania 
ulic. Niewiadomo. jak podają amerykańskie 
dzienniki, co spowodowało radnych ĉo wydania 
takiego rozporządzenia. C. y oszczędność wody, 
czy też chęć okazania wzgardy dla tak dawniej 
szlachetnego trunku w Ameryce. Nad wykona- 
niem rozporządzenia czuwa każdorazowo przy 
beczkowozie policja. 


= 


ZGON POLITYKA S, H. S. 


Z Belgradu tam 
w 71 r. życia b. premjer jugosłowiański oraz wy 
bitny polityk Marko Trifkovic, Był on długolet 
nim współpracownikiem Pasica, był też kilka- 
krotnie premjerem. ministrem spraw wewnętrz: 
nych i ministrem oświaty. Ostatnio był prezy- 
dentem skupsztyny. 


donoszą, Żż% zmarł 


AWIONETKA NAD ATLANTYKIEM. 


Lotnicy niemieccy Hirt i Weller, którzy wy« 
startowali w niedzielę z lotniska Handsworth, 
przybyli wieczorem do Cjrewall (w Szkocji pół- 
nocnej), skąd udadzą się przez lslandję, Gren- 
landję i Nowofuniandję do Ameryki Północnej. 


TERENY TRZĘSIENIA ZIEMI ZWOLNIONE 
> OD PODATKÓW. 


Na terenie nawiedzonym trzęsieniem ziemi, 
usunięte już gruzy z głównych ulic, jak również 
zniesiono mury „grożące zawaleniem. Dowóz 
żywności jest dostateczny. Min. Pracy i Op. 
Spei. wydał specjalny komunikat, w którym 
podaje, że dalszych ofiar w ludziach nie byłe. 
Minister Finansów zarządził, by na terenie na- 
wiedzonym trzęsieniem ziemi, nie ściągano ża- 
dnych podatków. Na teren ten wysłany został 
starszy inspektor podatkowy, upełnomocniony 
de wydania dalszych zarządzeń, 


W CITTA DEL VATICANO 


30-go lipca odbędzie się w trybunale Citta 
del Vaticano w pierwszej 
proces cywilny z powodu skargi rzeżbiarza 
prof. Galli, dyrektora artystycznego muzeów 
Watykańskich, który domaga cię odszkodowa- 
nia za eksmisję z mieszkania na  terytorjum 
watykańskiem. uzasadniając swe prawa do zaj 
mawanego detychczas w obrebie Watyknu lo- 


kalu. ! 


INSTYTUT NIEMIECKI 
W LENINGRADZIE. 


Przy uniwersytecie leningradzkim ma hyć 
stwarty w hieżącym roku szkolnym instytnt 
niemiecki. Kierownictwo obejmują niemieccy 
profesorowie. którzy zajmować się będą przede 
wszystkiem językiem i kulturą Niemiec. 


PIERWSZY PROCES CYWILNY 
instancji pierwszy 


JEDYNA OZNAKA EUROPEIZACJI ROSJI. 


Jak opisuje pewien zagraniczny dypiomata 
w Moskwie, Rosja sowiecka uczyniła jeden krok 
na drodze do europeizacji. Mianowicie do nie- 
dawna jeszcze jedynem nakrycjem głowy Ro 
sjan była czapka (w Polsce t. zw. maciejówka), 
w zimie zastępowana czapicą baranią. Kapelusz 
był oznaką zagranicy. Obecnie jednak spotyka 
się na ulicy coraz więcej Rosjan. paradujących 


aresztowano | 27.628.000 egzemplarzy gazet niedzielnych i 41 |v kapeluszach. Podobno nowość tę zapoczątko- 


wali urzednicy sowieccy. 


i na —— umna 


POMYSŁ AUTORSKI. — Słyszałem, że kę 
'ska powieść wyszła już w drugiem wydaniu. Ja- 
kim sposobem tak prędko ją wykupiono? — Ta 
z mojej strony mały podstęp. Zamieściłem w dro- 
bnych ogłoszeniach osobistych: „Poszukuję towa- 
rzyszki E podobna jest do bohaterki 
powieści „Zgubione perły”, W i Ô 

dni nakład był rozaprzedany. pree aem NIAA 


-agh yt 1 x: 


Literatura, kimo. teatr : Sm 
vrukujemy niemal w całości reportaż 
dziennikarski Jalu Kurka, z cyklu „Ucho 
świata”, poświęcony katastrofie w połudn. 
Włoszech, a wypowiedziany onegdaj przed 
mikrofonem krakowskiego radja. (Red.). 


„Janko Muzykant“ w ujęciu fiimowem. 


Ciekawą rzeczą jest, jak oryginalnych 
zmian doznaje niekiedy znane dzieło literackie 
ulegające później przeróbce teatralnej lub fil- 
mowej. Zwłaszcza. gdy przeróbki paudejmuje 
się pisarz o talencie mocnym i  nmieprzecię- 
wym. 

Ostatnio mamy właśnio do zanotowania 
takie ciekawe zjawisko przefiltrowaniu. znane 
go tematu nosvelistvcznego *przez umysłowość 
współczesnego pisarza. Chodzi o s:rnkiewi- 
czowskiego .Janka-Mnzykanta*, postaci lak 
dobrze znanej i często opłakiwanej przez sen- 
tymemtalne ochy. Tę właśnie nowelę Sienki 
wicza znany pisarz F. Goctel w swciej prze. 
róbce na scenarjusz filmowy rozwinął dalej, 
niejako za punkt wyjścia swego dramatn fil- 
MOWEJO... 

Nie umarł więc „Janko-Muzykant'. jak 
w noweli Sienkiewicza, raczej zmartwychwstał, 
a wzruszające dzieje życia mlodego skrzynka, 
jego borykanie się z życiem, romans i przygo- 
dy ma wielkomiejskim hruku — stanowią wła- 
śnie jądro opowieści filmowej F. Goetla, rea- 
Bmowanej obeenie przez reż. Ordyńskiego dla. 
wytwórni .Blok*. z7 wielkim rozmachem wy- 
stawowo-dekoracyjnym. 

Janka Muzykanta odtwarza w wieku chło- 
pięcym 12-letni Stefek Rogulski, nczoń szko- 
ły baletowej w Warszawie. zaś nózniejszega 
Janka. przystojnego młodzieńca gra Witold 
Conti, piękny nabytek polskiej kinematografji 
4mimo pseudonimu jest on Polakiem). 


W amerykańskiem tempie... 


Polski filra „Paramormtu* juź ma się ukazać! 

Premjera pierwszego filmu polskiego pro 
dukcji paryskiej wytwórni Paramount ma się 
odbyć w pierwszych dniach sierpnia. Ukażą. się 
mati w tym filmie: Gorczyńska, Sawan, Solski, 
Stępowski i Bruczówna. Film nósi nazwę „Pół 
godziny“. Aozkotwiek podziwiamy tempo pra- 
cy nad tym obrazem (w czemwcu został zaczę- 
ty) to jednak wyznaczenie premjery tego fil- 
mu na pełnię sezonu ogórkowego jeri niepoko- 
faot.. czyżby sią nie wdał i bano się go uka- 
rać w sezonie?... 


CHAPLIN WRESZCIE UKOŃCZYŁ NOWY 
FILM. 

Wiemy, że Chaplin bardzo rzadko obecnie 
filmuje. Sam bowiem opracowuje Scenarjusz 
i sam reżyseruje obraz, w którym gra. Stąd 
też każdy jego film jest owocem długiej pra- 
ey. D. Fairbanks robi jeden film na rok, a Cha- 
piim robi jeszcze mniej. Ostatnim jego filmem 
był „Cyrk*. Od rego czasu nie wiczieliśmy 
mie nowego Chaplina. Przez dwa lata bowiem 
„Charlot* pracował nad filmem „City Lights“ 
czyń „Światła wielkiego miasta". który wła- 
Śnie w f[ipcu został ukończony. braz ten ko- 
gztował Chaplina 750 tys. dolarów (8 miljo- 
mów mł). Do też zarobi na tym filmie?... 


NAJBARDZIEJ KASOWE FILMY SEZONU. 


Według przeprowadzonej rm Niemczech 
ankiety największy dochód w ostatnim Bezo- 
mie przyniosły filmy nieme: „Kobieta na Kksię- 


Powinienem tu oddać huk walących się do- 
mów, płacz zrozpaczonych matek, głośne krzy- 
ki dzieci, które w przeciągu 60 s*kupd stały 
się sierotami słowem powinienem 
w tych 15 minutach zmieścić całe nieszczęście 
trzech zrujnowanych prowincyj i calą żałobę 
Włoch. 

Znam to piękne okolice, któro nawiedziła 
śmierć podziemna i niespodziewana. Za daw- 
nych greckich czasów miały tam mieszkać sy- 
reny, któro posiadały taką słodkość w głosie, 
żo wedlug słów Homera, słuchający ich żegla- 
rze zapominali o ojczyźnie, o żonach, o dzie- 
ciach i lądowali na tych Lrzegach, 


Be 
G 


aby tam ginąć z pożądania i głodu. 


20 wieków historji przeszło nad tą wulkani- 
czną ziemią od czasu, kiedy przybyli tam oša- 
dnicy greccy — i przez 20 wieków chowa 
w sohie ta ziemia niezmącony czar granatowej 
miody, czystą kopulę rozgrzanego nieba i wie- 
cznie dymiący pióropusz Wezuwjusza. Powie- 
trze jest tam miłe, muzyka rozlega się wszę- 
dzie. Zewsząd śmieją się winnice, morze jest 
granatowe i ciepłe, a po obu stronach drogi 
można bezkarnie i zadarmo uszczknąć trochę 
winogron do zjedzenia, Ludzie, żyjący pod 
nieśmiertelnym urokiem iego morza i tego nic- 
ba — mie boją się trzęsienia ziemi. 
Boją się tylko Wezuwjusza, 

Na niego dniem i nocą spoglądają trwożnie 

Podobno jakiś turysta angielski jadący 
autem nocą ze słymnego klasztoru Monie Ver- 
gine do Neapolu, trafił na hzęsienie ziemi koło 
miejscowości Marigliano. Szofer i Anglik zô- 
stali wyrzuceni z pędzącego auta. przyczem 
turysta doznał złamania podstawy czaszki. 
Umierając, Anglik, pokazywał palcem zdumio- 
nemu szoferowi Wiezuwjusz, charcząe Śmiertel- 
nie angielski pytajnik: „why“ — „why“? Nie 
mógł bowiem zrozumieć, dlaczego się ziemia 
wstrząsnęła i dlaczego on musi umierać, skoro 
Wezuwjusz przecież nie wybuchnął? 

A jednak inna była tego przyczyna. 

Dnia 21 lipca © godz. wpół do pierwszej 
w nocy przeszła nad Neapolem burza, jedna 
z typowych burz południowo-włoskich. Mało 
deszczu, dużo hałasu, dużo wiatru, dużo hły- 
Skawic i grzmotów. Kiedy ludzie hudzą się na- 
zajutrz rano, na ulicy niema ani śladu z desz- 
czu. Tak i było owej nocy. Niebo jeszcze było 
chmurne, ale krople padały zrzadka. Wezu- 
wjusz, jak. zwykle, kurzył ognistym pióropu- 
szem, ale ogień jego był blady przy blasku 
elektryczności miejskiej, odbitej przez lśniące 
lustro zatoki. 

Nagle w parę minut później, a to dokładnie 
o godz. 1 minut 10 — zatrzęsła się ziemia 
gwałtownie i krótko. 


Nastąpiły trzy urwane wstrząsy 
trwające ogółem 60 sekumd czyli jedną minutę. 


życu*, „Białe piekło Piz Palu“, Z  dźwię*| Natychmiast zgasło światło w całenr mieście 
komiców majwiększy dochód dał: „Atlantic”.|i usłyszano pierwszy krzyk paniki. Tem pierw- 


szy krzyk usłyszano na v. Roma koło P. Dan- 
te, gdzie  czteropiętrowy dom zachwiał się 
i strząsnął z siebie całe pokrycie dachu. Od 
góry gdzie na szczycie Neapolu błyskał hbłę- 
dny ognik zamku S. Elma dochodził głuchy 
pomruk. To dzielnica will, rozłożona malowni- 
czo na wzgórzu Vomero, huczała odgłosem 
walących się wdół kamieni z rozbitych domów. 


POWIEŚĆ ŚWIĘTOCHOWSKIEGO. 
Nestor naszych pisarzy it publicystów, Ale- 
ksamder Świętochowski napisał ostatnio po- 
wieść o charakterza społecznym. Powieść Świę- 
tochowskiego ukaże się wkrótce na półkach 
księgarskich. Wiadomość o mapisaniu przez 
Świętochowskiego powieści wywołuje Zrozu- 


miałe zainteresowanie, autor bowiem liczy Wśród przerażliwej ciemności, jak grożne 
81 lat. wykrzykniki 'wyłwitały w kilku miejscach 
KRYZYS WSPÓŁCZESNEGO TEATRU. ostre języki pożarów. Na arystokratyczny bul- 

"j £| n . |war Caraccioli zaczęli się zbiegać ludzie w hie- 

Na zjeździe międzynarodowym. aktorów |qjznie, uciekający z dzielnie Chiaia i S. Lucia. 


w Wiedniu zajmowano się też sprawą kryzy- 
su, jaki przechodzi współczesny teatr. Szereg 
wybitnych teatrologów stwierdza zmianę ©bli- 
cza teatru dzisiejszego. Wpłynęło na to kino, 
radjo, nowe tempo życia i doświadczenie po. 
wojenne. 

Np. we Francji można odróżnić trzy główne 
prądy teatralne, które reprezentują: Komedja 
Francuska, teatry bulwarowe i teatry awan- 
gardy. Teatr niemiecki natomiast jest bar- 
dziej pochopny na tendencje nowoczesne; naj- 
więksi realizatorzy teatralni Niemiec są pionie- 
rami tych kierunków jak np. Reinhardt lub 
Jessner, 


O godz. 2 w nocy stało w parku Villa Naziona- 

te przeszło 800 ludzi, szezękających zębami ze 

zimna. i 
Wszystko leciało ku morzu. 


Tam nad morzem w t. zw. basso porto mieszka 
proletarjat Neapolu. Tam nad ranem unosi się 
nieznośny smród świeżo  nałowionych ryb 
i t. zw. owoców morza. A teraz ludzie z wy- 


ro uciekali w te wąskie, strome uliczki, szuka- 
ją: ratunku przed śmiercią. 

O godz. 3 nad ranem na Piazza Municipio 
obozowały tłumy. Castel Nuovo 
Zamek (pochodzący coprawda z 13 wieku) pa- 
nował potężny i okrągły nad tym zgiełkiem. 
Jedna latarnia morska jak duch Opiekuńczy 
Neapolu nie zagasła i nadal błyskała czerwono: 
zielonem okiem wgłąb morza Tyrreńskiego. 

Niezorganizowany krzyk paniki przerzyna- 
ly ostre trąbki sanitarnych aut i tubalno na- 
woływania  karabinjerów  dopominające się 
o wolne miejsce do przejścia. Cały Neapol zwa- 
ny w rodzimym dialekcie „Napule“ — budził 
się w przerażeniu zo snu. 


Do najstarszego składu fortepianów firmy 


Wadyslaw Boloński 
Kraków, Rynak główny b. 34, 
nadeszły nowe transporty fortepianów 
i pianin firm krajowych i zagranicznych 
które można nabyć po cenach bardzo 
przystępnych i na dogodne spłaty. Firma 
poleca P. T. Publiczności oglądanie wy- 
stawowych sal bez przymusu kupna. 


„Napule passiona mia” 


„GŁOS NARODU” z dnia 30-go lipca 1930. 


ad Ttalj 


a w krzykach dzieci, które odmieniaiy w naj- 


ierć n 


twornych pałaców z pod Capodimonte i Vome- || 


czyli Nowy || 


ojczyzna najpiękniejszych piosenek rozpływał | 
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Sport zagranicą. 


Węgierska drużyna pilki wodnej, słasznie 
uważana za najlepszą na świecie, odnosi sukces 
po sukciesie. Onegdaj Węgrzy rozgromili repre- 
zentację Sztokhoimu aż 10:0 (4:0)! 

"Tytuł mistrzyni świata pań w szachy zdoby- 
la ponownie czeska szachjstka, panna Vera 
Meuschik. Drugie miejsce zajęła Wolf-Kalmar 
(Austrja), 3) Jlenschek (Niemcy), 4) Beskow 
(Szwecja), 5) Stevenson (Anglja). 

Słynny kolarz francuski, Michard pohił re- 
kord świata na 500 m. ze startu lotuego w cza- 
sie 30.5 sek. Stary rekord z roku 1929, a wy- 
noszący 30.6 s. należał do Włocha, Linartego. 

(ienerainy sekretarz szwedzkiego komitetu 
olimpijskiego dr. Messerli proponuje urządzenie 
nastepnych olimpiad w miastach: 1936 Berlin 
lub Kolonja, 1940 Rzym, 1941 Lozanna, 1948 
Tokio, 1952 Barcelona, 1956 San Paulo (Bra- 
zysja). Olimpjada w r. 1932 odbędzie się, jak 
wiadomo, w Los Angeles. 


słodszych wyrazach imiona zagabionych ma- 
tek a 


mamma mannnina 


alho: „Maria, Marietta. Mariana, Mariannina.. 
Alo ieh watle głosiki ginęły w hałasie. ` 

Adwokat Paolo Vespucci z ulicy Giulio 
Cesare w dzielnicy Vomero oszalał z rozpa- 
czy, strachwszy żonę i czworo dzieci, Cała ro 
dzina, Śpiąca na 1lszem piętrze wytwornej 
willi spadła w dół i została przysy;ana górą 
cegieł. Kiedy sąsiedzi atwokata uciekali 
w strong P, del Plebiscito — œn jelen został 
wśród zwalonych domostw, wolając przeraźli- 
WEC: 

„Giannina, sei merta“? 


Alw. Vespucci dostawszy pomieszania zmy- 
słów, wolał tak monotonnie do gańdz. 5 rano 
czyli cztery godziny — aż ochryplezo i 
dlonego zabrała go karetka, sanitarna, 

A jak było gdzieindziej? 

W szerokim  stukilometrowym promieniu 
na wschód i południe od Neapolu śmierć polo- 
żyła się na tej wyschłej, wulkanicznej ziemi. 

Pewien student prawa, Giacomo Cantevec- 
chi, dopiero co uzyskawszy doktorat w Rzy- 
mie, jechał do swej matki, mieszkającej 
w  Aquilonji, kiedy w  Benevonte pociag 
wstrząsnął się i stanął na szynach jak wryty. 
Skoro zaś młody doktor praw.  Gontcvccehi 
przyjechał na Corsa Vitt. Emanuele, znalazt 
matkę przygniecioną murem i przewieszoną na 
parapecie okna, 
12 letniego brata. 
syna, 

Sprawozdanie ofiejalne naliczyło 1883 tru- 
py i 6315 rannych. Ale liczby te nie są Ścisłe, 
a przedewszystkiem nie wyczerpują. wszystkich 
ofiar; są w każdym razie w rzeczywistości 
o wiele większe, T tak np. mówia, żo w 5-tysię- 
cznem miasteczku Villanuova zgingto &0 proc. 
ludności czyli 4 tysiące ludzi, A w samym Nea- 
polu samochody ratunkowe przejechały po- 
śród paniki 22 osoby na śmierć, 

Przez caly dzień po wybuchu i następną 
nos. gorzały światła w świątyniach neapaolilań- 
skich. Neapol posiada około 600 kościolów 
i kaplic. Nikt z Neapolitańczków owej nocy 
nie zmrużył oka, Ludność ohbozowała na pla- 
each i parkach. Katedra neapolitańska prze- 
pełniona była przez całą noc wiernymi. Śrehr- 
na statua Św. Januarego została wyniesiona 
na pac katedralny, S. Gennaro, którego krew 
w ampułkach rokrocznie ożywia sią i napowrót 
krzepnie — 


zem- 


fizeczu ciekawe. 


Koło Sztekkolmu odkryto statek 
z przed 500 lat. 


W ciągu bieżącego lata prowadzi się w 
Szwecji w 1L prowincjach prace wykopalisko- 
we, podiele przez państwowe mnzeum bisto- 
ryczne. Najwiecej sensacji wyw.łalo ostatnio 
alkryeie w'kanale Riddarholm w pabliżn Sztok 
halmn statku, który slażył przed 560 laty do 
wypraw morskich. Wskaznje ma to jogo silna 
budowa oraz wydłużone ksztalty. Na statku 
tym zachcwaly sie jeszcze staro armaty. bedą- 
ce pod wzgledem accheelogicznym nunikatem. 
Kulo leżące obok są kamienne. olowiane i że- 
lame. Proch przechowywano w skrzyniach że- 
laznych, któro znajdują sie opodal armat. Mi- 
mo zniszczonia zurełnia dobrze zachowały się 
niektóre takeluniku. Prawdopodobnie. 
Jak sądzą uczeni, okręt ten należał do Wikin- 
gów. 


Elektryczne krzes'o czy eksperyment. 


Pewnemnu Chitezykow., skazanamu w San- 
ta Ne na śmierć, dano do wyboru. ezy woli 
elnktryezna krzesła, czy toż poddanie się pèw- 
nnn eksperymentowi naukowebw. kkspory- 
mentu tego maja dokonać znani w Ameryce w 
dziedzinie terapji ccznej prof. Pr. Richards i 
Dr. S. J. Procter z Bostonu, którzy pragna za- 
szcząpić Chińczykowi bakcyla „Trachome“, po 
wodującego w ITndjach południowo-zachodnich 
popularna tam cherohe cczu. Na podstawie þa- 
dań dokonanych na matpach obaj profesorowio 
są przekonani, że udało im sią już izolować 
tego bakcyla. Obecnie jeszcze pragną deko- 
nać prób na człowieku, badaiąc szczegółowo 
fazy infekeji. Obaj nczeni są przekonani, ża 
choroba jest już weczaina, tak. ża Chińczyk 
wyjdzie z tego cało. a przynajmniej lepiej niż 
z ojektrycznego krzesła. Niestety. w sprawia 
tej jeszcze jeden człowiek ma cóś do powiedze- 
nia. a czlowiekiem tym jest gnhernator stan 
New Msxieo. ml którego decyzji wszystko za- 
leży. 


z którego zwisał trup jego 
Zginęta, ratując umariego 


CzaŚĆ 


S. Gennaro, patran Neapolu, który ocalił mia- 
sto od wybuchu Wezuwjusza, 


kierując cudownie potoki lawy w stronę Resi- 
na i Ereolano — spogląda teraz na wzgórze 
Vomero, na wschód. na Avellino, jeszcze dalej, 
na Melfi i na Potenzę. Tam na tych wy- 
schlych, <winogronowych zboczach qłaczą ci, 
którzy więcej ucierpieli od Neapolu. 


Zginęło ogółem 3000 ludzi, rannych iest 
10 tysięcy straty materjalne 6 miljar- 
dów lirów. 


T dzisiaj kiedy piszę ta słowa — Neapol nie 
ochłonął jeszcze ze zgrozy. Nie idzie, dawnym 
niedzielnym zwyczajem. spacerować koło gro 
bu Wirgiljusza na Posillipo, nie idzie na plażę 
w S. Giovanni, nie idzie na najmodniejszy dep- 
tak Caraccioli lub do zgiełkliwecj Galleria Um- 
berto I — ani nawet do popularnej kawiarni 
Gambrinus — Neapol, przywiązany fanaty- 
cznie do wiary katolickiej modli się w swoich 
najsławniejszych świątyniach: S. Gewnaro. S. 
Domenico Maggiore. S. Severo, S. Maria Car- 
mine, Trinità Maggiore i S. Chiara. 

W tych dniach żałoby narodowej Włoch — 
my, Polacy jesteśmy przy nich sersem i my- 
ślą, Tak jak oni byli. nam bliscy i współczuja- 
cy naszej stuletniej niewoli — tak i my dziś 


współczujemy z nimi w chwili nieszczęścia. 
Tuksamo, jak przed paru miesiącami, 


kiedy gwałtowna pawódź zalała nóludniowe 
departementy Francji, 

sercem byliśmy przy naszej przyjtwiółco — 

tak i dzisiaj związani braterskiem i Indzkiem 

uczuciem — przesyłamy najpiękniejszym i nie. 

szczęśliwym okolicom Włoch slowa pociechy 

i pozdrowienia. 


JALU KUREK. 


Dziś! codziennie Dziś i cocriennie 


w kinie dźwiękowem ul. św. Gertrudy 5 


R: w'asia sezonu! 
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— KAPLANKA 
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w zdumiawającym mistrzowskim artyzmem wykonania, mirowszym lilmie dźwiękowym wytwóni „Metro“ pred. 1930 


TRUJĄCY KWIAT” 

55 EZ r< 

Dalsze role kreują: RAQUEL TORRES, ERNES TORRENCE ora: DON ALVARADO 
Film EM 19 ZEE E ee y Ae aee E E ŚĆ 


W PROGRAMIE WSPANIAŁE DODATKI DZWIĘKOWE 


Poezątek seansów codziennie o godz. 3, 7 i 910 wieczor, w niedzielę 1 swięta o godz. 3 popol 
Najchkłodmiejsza sala w Krakowie. Ceny milejse normalne 


w swej tryumfalnej 
kreacji, jako kusząca 
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€o słuchiać 


r Frakomwie. 


"sf" Kraków, dnia 29-go lipca 1930. 
Wtorek 29: Marty, 
Środa 30: Abdona i Senny. 
sroda 30: Wschód słońca o godz. 2.49, zachód 


o godz. 19.40. PEISAJ 

ECHA POBYTU DR. F. PENNAVARIA, 
WICEMIN. KOLEI WOSKICH W KRAKO- 
WIE. Inż. M. Grenowski Dyrektor Kolei Pań- 
stwowych w Krakowie otrzymał w dniu dzi- 
siejszym następujący telegram: „Głęboko wzru 
FZONY szczera serdecznością jaką okazał Pan 
Dyrektor podczas naszego pobytu w Krakowie. 
tak ja, Jak i moja żona poczuwamy się do 
miłego obowiązku podziękować serdecznie Pa 
mi Dyrektorowi i przy tej sposobności przeslać 
przyjacielskie pozdrowienie. Dr. Filippo Pen- 
navaria, Podsekretarz Stanu. Rzym“. 

ZAMKNIĘCIE UL. WARSZAWSKIEJ DLA 
KUCHU KOLOWEGO. Z powodu robót dr-go- 
wych na rampaeh mostowych w uliey War- 


W. pierwszym Ogólnokrajowym zlocie awjo- 
netek do Nowego Targu, jaki odbędzie się 
w dniu 3 sierpnia z okazji uroczystości otwar- 
cja tamże lotniska sportowo-turystycznego, 
zgłosiły dotychczas udział: Aeroklub Akademic- 
ki w Krakowie: Awjonetki D. K. D. IV. awjo- 
netka S. I. P. Sidy, Jaudron, Komitet Woje- 
wódzki L. O. P. P. w Krakowie D. K. D. IV. 
konstruktora Działowskiego, sierż. pil. z Kra- 
kowa na awjonetce D. K. D. IIl., Kpt. pil. Ha- 
lewski Tadeusz z Aeroklubu Akademickiego 


Odznaczenie funkcjonarjuszy Elektrowni 
Dnia 21-g0 bm. odbyła się w biurze Dyrekcji 
Elektrowni miejskiej w Krakowie, uroczystość 
odznaczeń pracownikom Elektrowni 
Prezydent Rolle wręczył osobiście 
min. Kwiatkowskiego w obecności 


nadania 
miejskiej. 
imieniem 


« psi zamyka się na dzień 30 i 81 lipca | Dyr, Bilińskicgo oraz Naczelników poszczegól- 
188 dla komunikacji kołowej cząść ul nych Wydziałów i delegatów pracowników — 


warszawskiej na przestrzeni od ulicy Mentolu- 
pich do ulicy Murowanej. Qbjagd skierowuje 
się Przez ulice Montelupich I Kamienna. 

WYPADŁA Z TRAMWAJU na ul. Krakow 
skiej I doznala wstrząsu mózgu oraz ogólnych 
potłuczeń, niejaka Helena Garlcjówna slu- 
żąCa. 

NIEOSTROŻNY SZOFER. Jan Gaciarczyk 
szofer autodorożki jadac przez Rynek Główny 
chciał w pewnej chwili wyminąć nadjeżidżają- 
cv tramwaj Nr. 3. jrzyczem auto dostało się 
między tramwaj a słup  clektryezny. w na- 
stapstwie tego słup. dwie lampy oraz auto z 
hu stron zostalo uszkodzone. Wóz tramwajo- 


pracownikowi Janowi Kovarowi za długoletnią, 
nienaganną służbę dyplom i udekorował go że- 
tonem przesłanym przez Min, Przemysłu i Han- 
dlu. Następnie wręczył Prezydent Rolle im. 
Związku Elektrowni Polskich złote medale oraz 
dyplom pracownikom: Stanistawowi Kucharczy- 
kowi, Franciszkowi Jezdyńskiemu i Rudolfowi 
Droździewiczowi za długoletnią i nienaganną 
służbę. 

Imieniem Dyrekcji Elektrowni wręczył p. 
Prezydent Rolle wszystkim odznaczonym pra- 
cownikom upominki w formie srebrnych zegar- 


„GŁOS NARODU" z dnia 30-go lipca 1930. 


Dalsze rrzegóły zebu awjonetek w Nowym Targu 


mj nn 


I na lipiec mój wielebny, 
KAPERA jest nam potrzebny. 
Ma sandały duże, małe 

kw dodatku bardzo trwałe. 


w Warszawie na awionetce Moth, 

Dla uczestników Zlotu awjonetek Komitet 
uroczystości otwarcia lotniska przygotował pa- 
miątkowe plakiety, nadto 3 pierwsze nagrody 
dla tych zawodników, którzy w najlepszym cza 
sie przybędą do Nowego Targu pokrywszy naj- 
większą ilość kiłometrów. Termin zgłoszeń upły 
wa z dniem 29 lipca br. Zgłoszenia pilotów 
przyjmuje Acrokulb Akademicki w Krakowie. 
Kraków, Rynek Gł. 6. 

EA —— 


to słuchać 
wre Zwowie. 


TEATR WIELKI. 

Wtorek: Rywale”. 

Środa: „Rywale“. 

TEATR MAŁY zamknięty do odwołania Z 
powodu przeprowadzania remontu. 

REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

APOLŁO: Wznowienie ..Spiewający hazen“ 
z Al Jolsoncm. 

CASINO: .„Pat i Patachon*. 

COLOSSEUM: ..Czterech djabłów". 

CHIMERA: .„Krzyk życia”. 

KOPERNIK: „Ekspress 
pólnoe wybije”. 

MARYSIENKA: „Ekspress miłości” i „Gdy 
północ wybije”. 

PALACE: Ton Chaney „Gdzie wschód jest 
wschodem", 'film dźwiękowy. 

LEW: Przerwa z powodu odnawiania sali. 

————U——— 

ZGON DYR. SOKOLOWSKIEGO. Po krót- 
kiej. a ciężkiej chorobie zmarł w 58 raku ży” 
cia dłagcletni dyrektor Ligi Pomocy Przemy- 
ślowej Stanisław Sokolowski. 

NAPAD BANDYTY NA POLICJANTA, Jan 
Grzyniewjcz, znany na terenie pow. lubaczew- 
skiego bandyta. napadł na postorunkowego Wa- 
syla Kożuka. Posterunkowy w czasie szamota- 
nia się z bandytą pchnał go bagnetem w brzuch. 
Banlyte w ciężkim stanie przewieziono do szpi- 


mu. W razie wykrycia tajonego źródła zarazy. 
właściciele obór zostaną pociagnięci do suro- 
wej odpowiedzialności karnej. 


Z MIEJSKIEJ TARGOWICY. 


W tygodniu od 19-go do 25-ro b. m. spę- 
dzono na targi: buhaji 114, wołów 103, krów 
86, jałówek 128, cieląt 509, nieragacizny 928. 
razem 1958 zwierząt. 

Płacono za jeden kilogram żywej wagi: bu- 
haje od 0.95 do 1.34 zł., woły ol 1.08 do 1.45. 
krowy od 0.66 do 1.55, jałownik od 0.98 du 
1.36. cielęta od 1.10 do 1.70, nierogaciznę ol 
1.82 do 2.84 zl; bitej wagi: nierogaciznę odl 
2.85 «lo £.50 zł. i 

Ze spędzonych na tatg zwierząt sprzedano: 
a) na konsumcję miejscową 1872 sztuk. b) na 
konsumcję innych gmin 13 sztuk. e) pozostalo 
niesprzedanych T sztuk. W mperównaniu z po- 
przednim tygodniem spod o 93 sztuk więk- 
szy. Cony hez większych zmian, z tendencja 
zwyżkową. 


—=—=——=—— 


NEKROLOGJA. 


milości“ i „Gdy 


wy nie został uszkodzony. Szkoda narazie nic- 
ustalona. | 


WYSTĘP KASIARZY. Do lokalu binrawe- 


go Wincentego Moszkowskiego przy ul. Smo- 


leńskiej, dostali się nieznani narazie sprawcy. 
werthcimowska I 


gdzie rozpruli rakiem kasę 
skradli z niej gotówkę kilkaset dolarów amer, 


eraz rewolwer. Sprawcy dostali sie do lokalu 


od strony ulicy przez wybicie okna na pare- 
rze i po dekonaniu kradzieży 
draga. Dochodzenia w toku. 


PO BÓJCE, W ARESZTACH POLICYJ- 
NYCH. Rutkowski Stanisław i Bałazy Włady- 


sław, obaj robotniey, przytrzymani zostawi i od 


stawieni do aresztów sądowych za ciężkie nəz- 
kodzenio ciała ma osohie Frame. Korpala, do- 
rożkarza j na osobie Józefa Malinowskiego, do- 


różkarza. których dotkliwie pobili. 

NIE UMKNIE PRZED SPRAWIEDLIWO- 
ŚCIĄ. W uh. niedzielę w czasie bójki na ul. 
Harcerskiej niejaki J. Pajak nożem wypruł 


jelita maszyniście Wł Kiecy. poóczem zbiegł w 


niewiadomym kierunku. Obecnie z policji do- 

noszą nam o aresztowaniu sprawcy, którego 

matlzono w aresztach policyjnych. 
2 


KOMUNIKATY. 


DOROCZNE WALNE ZGROMADZENIE 
CHORĄGWI KRAKOWSKIEJ odbędzie się 3- 
go sierpnia, tj. w niedzielę o godz. 10 rano 
w lokalu Chorągwi przy ul. Jagiellońskiej 1. 9. 
JI. p. z następujacym porządkiem: 1) ŻZagajenie, 
2) Odczytanie protokółu ostatniego Walnego 
Zgromadzenia, 3) Sprawozdanie administracyj- 
ne, 4) Sprawozdanie kasowe, 5) Sprawozdanie 
Drużyn Błękitnych, 6) Udzielenie ahsolutorjam 
Zarządowi, 7) Wybór nowego Zarządu, 8) Wol- 
ne wnioski. 

W razio braku przewidzianej statutem ilości 
członków, zgromadzenie odbedzie się o godz. 
107 bez względu na. ilość członków. l 

-n p "iy 
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 
, WANDA: „Trujący kwiat“ (w gł. roli Lila Da- 
mita): film dźwiękowy. 

SZTUKA: „Trzej wykolejeńcy* (Droga grze- 
chu) (w gł. roli Józefina Dunn): film dźwiękowy. 

UCIECHA: „Więcej gazu* (w gł roli Wiliam 
Hainer) film dźwiękowy. 

BAGATELA: „Noce hiszpańskie, 

NOWOŚCI: Zamknięte. 


APOLLO: „Pocalunck kochanki* 
Henny Porten). 


aneemia 

PRZYJAZD LWOWSKIEJ OPERY I OPE- 
RETKI DO KRAKOWA, mający nastąpić w 
najbliższych dniach. budzi w mieście niebywa- 
łe zainteresowanie. Kasa teatru im. Juł. Sło- 
wadkiego otwarta od poniedzialku 28 b. m. 
otrzymuje liczne zamówienia na bilety. Na re- 
,pertuarze iperwszych dni złożą się: Opera Mo- 
niuszki „Hrabina“ z p. Platówną w partji tř- 
tułowej. następnie najnowsza operetka Kal- 
mana .Księżniczka Chicago" z p. Kulezycką 
w partji tytułowej i jej partnerem p. Wawrzy- 
kowiezem. oraz z pp. Kuligowskim. Ruszkow- 
skim. Szoslaniem i Tatrzańskim w głównych 
rolach, a jako trzecie przedstawienie dana be- 
dzie pełna humoru opera komiczna Rossini'ego 
(„Cyrulik Sowiiski" z gościnnym udziałem świa- 
towej sławy . śpiewaczki koloraturowej Ady 
Sari, która w partji Rozyny zdobyła paimę 
jMlerwszaąństwa na wszystkich scenach Europy. 

A 


(w gł. roli 


zbiegli tą samą 


NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE "ZA DUSZĘ 
Ś. P. WACŁAWA SZYMANOWSKIEGO. 
odbylo się w ubiegłą niedziele w Marienbadzje 
w kościele katolickim, staraniem dwóch sióstr 
zmarłego. bawiących tam na kuracji. Mszę św. 
odprawił ks. arcybiskup Teodorowicz w obecno 
ści ks. biskupa Lisowskiego. Uroczystość żało 
bna zgromadziła. licznie Polaków, bawiących na 
kuracji w Marjańskich Łaźniach. 

Ś. p. Zefir Owikliński. Jak już donosiliśmy. 
w Zakopanem zmarł w tych dniach Ś. n. Zefir 
GĆwikliński, artysta-malarz. Zmarły rozkochany 


ków. 


Nowe ceny mięsa wołowego, 
Magistrat podaje do wiadomości, że od 29 
lipca br. mogą być pobierane na obszarze mia- 
sta Krakowa za mięso wołowe najwyżej nastę- 
pujące ceny: 
Za 1 kg mięsa zadniego z 20 proc. dokład- 
ką I. zł. 2.70, JI. zł. 2.50, FH[. zł. 250. 
Za 1 kg mięsa bez dokładki zł, 3.80, 5,10, 


2.50. w potężnych panoramach tatrzańskich jeszcze 
Za 1 kg mięsa przedniego zl. 2.30, 2.10,] przed wojną na stałe zamieszkał w Zakopanem. 
1.90. gdzie tworzył pracowicie, w skupieniu. dziela 


szczególnie cenne przez siębokie wyczucie kon- 
trastów świateł i cieni nio w dramatycznem ze- 
stawieniu rembrandtowskiem. ale w subtelnych 
grach słońca i półcieni pejzaży polskich. Ryly 
to praco wysokiej wartości artystycznej, może 
mniej znane szerokiemu ogółowi, cenione nato- 
miast przez znawców indywidualnego i szcze- 
rego wysiłku artystycznego. 

Š. p. Ks. Inf. Piotr Górski. W ubiegłą so 
bote rano zmarł nagle w Radomiu ks. infułat 
Piotr Grórski w wieku 87 lat. Śp. ks. inf. Górski, 
wyświęcony na kapłana w 1866 roku. był dzie- 
kanem kapituły katedralnej sandomierskiej oraz 
prepozytam paraji w Radomiu. 


Za 1 kg polędwiey zł. 3.50, 3.30, 2.90. 


Krwawy czyn sierżanta W. P. 


Wczoraj o godz. -ciej w nocy zawczwano 
Pogotewie Ratunkowo na Wole Duchacka. 
gdzia sierżant W. P. Mrokót w czasie sprzecz- 
ki zastrzelił z rewolweru Jana Natanka, robo- 
tnika. ranił zaś ciężko dwoma strzałami w 
brzuch J. Wryca, pemoenika  ciesielskiego. 
Ciężko rannego po założenia tymczasówego 
opatrunku karetka Pogotowia Ratunkowego, 
przawiozła do szpitala św. Lazanza. Przyczy: 
ną zbrodni mają być osobiste' porachunki. 


PP. WOJEWODA I KURATOR WIZYTUJĄ 
OBOZY. 


Dnia 24 hm. przybyli autem do Żegiestowa 
wsi pp. wojewoda Kwaśniowski i kurator Kup- 
czyński celem dokonania wizytacji harcerskie- 
go kursu dla nauczycieli, zorganizowanego 
przez Min. WR. i OP., o którym onegdaj pisa- 
liśmy, oraz kolonji IM drużyny „wileząt* z Kra- 
kowa, umieszczonej w tamtejszej szkole. Gości 
powitał komendant obozu Dr W. Szczygieł oraz 
uczestnicy kursu okrzykami obozowemi. 


PRZYJAZD DZIENNIKARZY CZECHO- 
SŁOWACKICH. 

Dzisiaj o godzinie 6.20 rano przybywa ze 
Lwowa wycieczka dziennikarzy czeehosłowae- 
kich w liczbie 12 osób. Dziennikarze zwiedzili 
już prawie całą Polskę. W Krakowie zatrzy- 
mają się do wieczora, poczem odjadą do Ka- 
tomie. 

WYCIECZKA CZESKICH KOLEJOWCÓW 
l ZWIEDZI POLSKĘ. 


Staraniem Konsulatu R. P. w Mor. Ostra- 
wie urządza w dniach od 3 do 10 sierpnia Dyr. 
Kolci Państw. w Ołomańcu wycieczkę swoich 
urzędników ma wystawę «komunikacyjną do 
Pcznania, która zwiedzi oprócz Poznania. Gdy 
nie, Warszawę, Kraków i Wicliezke. W wy- 
cieczce bierze udział szereg wybitnych i zma- 
nych osobistości z dzedziny kolejnictwa czecho 
słowackiego. i 


W WALCE Z PRYSZCZYCĄ. 


Z powodu stwierdzenia zarazy pryszczycy 
u bydła rogatego w Dz. XVII. Magistrat za- 
brania wspólnego wypasania zwierząt ratico- 
wych na gminnych pastwiskach w Dz. XVII i 
XVII oraz pojenia w rzece Białucha. O każ- 
dem zachorowaniu bydła należy bezzwłocznie 


danieżć Miejskiamn Urzędowi  Waterynaryjne- 


Wielki urzeddowy 


ROZKŁAD JAZDY 


na okres letni 1930 r. 


do nabycia w canie Zł. 5— 


jw KSIĘGARNI KRAKOWSKIEJ 
a Kraków, nl. św. Krzyża L. 13. 


la 5 lat w Rosji nie będzie świątyń 
i duchownych. 


Zdaniem naocznego świadka. biskupa pra- 
wosławnego z Charkowa, fanatyzm antyreli- 
gijny „Związku bezbożników* użył bardzo ra- 
dykalnej metody w walce z religją na ziemiach 
rosyjskich. Postanowiono zamykać co rok jed- 
nę piątą świątyń, tak, że zamknięcie wszyst- 
kich nastąpi w przeciągu 5 lat. Rzecz jasna. 
że brak świątyń usunie rację bytu duchownych, 
którzy już dziś zmuszeni sl ubierać się po cy- 
wilnemu, celem uniknięcia zniewag na ulicy. 
a powtóre z braku materjalów na sutannę, ho 
duchowny w Rosji, jak każda osoba, ceonaj- 
wyżej dostać może na kartkę 1 i pół metra 
sukna. 


ZZ. nian ROA 


odanie dawnego adresu. 


| pola, gdzie zamieszkal w hotelu. 


tala w Lubaczowie, 

NAPAD RABUNKOWY. Teodor Dmytrach. 
z Dobrzan (pow. Gródek Jagielloński), lat 29, 
bez stalego miejsca zamieszkania, przebywają- 
cy głównie we Lwowie, dokonał rabunku na 
Marji Sabat. listonoszee z Dobrzan. Sabat wra- 
cala do domu drogą między Dolinami a Dobrza- 
nami, Dmytrach napadł na nia j pod groźla 
przebicia nożem zabrał: jej chusteczkę i kilka- 
naście zl, poczem zbiegł, Dmytracha areszto- 
wano. 


———)——— 


MIN. SKŁADKONWSKI W TARNOPOLU, 

Wczoraj z 17 na 18 b. m. przejechał przez 
Lwów samochodem min. spraw wewn. gen. 
Składkowski, O godz. 20 przybył do Tamo- 
W nocy po 
przybyciuo dbył kenferencje z urzędującym wo 
jowodą. Pobyt ministra Składkowskiego w 
woj. tarnemolgkiem będzie trwał ed 2? do 3 
dni. 

P. KLOTZ ODJEŻDŻA. 


Siarosta we Lwowie Klotz, pożegnał się 
w poniedzialek z urzędnikami. przenosząc się do 
Warszawy. Wdlug pogłosek w najbliższym cza- 
sie nastąpią zmiany we wyższych stanowiskach 
w administracji į policji, 


ROZBICIE PAROWOZU POD RZESZOWEM. 


Stojąca na torach w Rzeszowie lokomotywa. 
która po naprawieniu miała być odstawioną do 
Dębicy. z nieustalonej przyczyny ruszyła 
w drogę szerząc poņioch wśród służby kolejo- 
wej. która początkowo nie mogła sobie zdać 
sprawy z przyczyny ruchu parowozu, Nad Wi- 
slokiem parowóz najechał na drugi parowóz, 
prowadzący pociąg towarowy. Oba parowozy 
sg silnic uszkodzone. Maszynista Fr. Pasternak 


Przy zmianie adresu prosimy | 
PT. Prenumeratorów o łaskawe, 


(7 WZYRORĘ CERES 


i palacz Fr. Zawadzki, stacjonowani w Przeny- 
šu, zostali ciężko poranieni. Gdyby lokomoty- 
wa ominęła ten pociąg, byłaby najechała na 
zdążający za nim w odstępie 10 min. pociąg 
pospieszny z Wiednia. 


16-LETNI ZBRODNIARZ. 

Pod Sokalem. 16-letni parobczak z Wielko- 
ranek, zamordował handlarza bydłen Mozesa 
w celu rubunkowym, 

OSTROŻNIE Z GRANATAMI. 


Dnia 26 b. m.. podczas 
pełoninie w miejscowości 


paszenia bydła na 
Daboniak  Stednik 
pow. Kossów). pasterze znależji granat Artyle- 
ryjski, którym manipulowali tak nieostrżnie. 
że ten eksplodewał. zabijając 5 osób i raniąc 
ciężko 3 osoty, 


Gdznaki dla Stowarzyszeń — Gwoździe 

da Sztanderów iokucia — Herby 

monogramy craz pleczęcie i wszelkie 

roboty w zakres rytownietwa wchodzące 
wykonuje 


POLSK? ZAKŁRD RYTOWNICZY 


J. WALENTA 


Kraków, Sławkowska 3, (Hotel Saski) 


mz. w. 


Zycie $ospodatcze 


dliny spadek produkcji hutniczej 
w czerwcu b. r. 


Produkcja przemysłu hutniczo-żlaznego spa- 
dła na Górnym Śląsku w miesiącu czerwcu do 
poziomu od kilku lat nie notowanego. Snadek 
produkcji uzewmętrznił się we wszystkich dzia- 
łach wytwórczości, chociaż nie w jednakowem 
napięciu. I tak najsilniejszy spadek produkcji 
wykazują stalownie, bo 24,4 proc. w stosunku 
do maja, dalej walcownie żelaza 15,9 proc., nie- 
co słabszy wysokie piece 10.5 proc. 

Spadek ten dotyczy bez wyjątku wszyst- 
kich wytworów żelaznych. tak żelaza i stali 
walcowamych, jak produkcji blach i materja- 
łów nawierzchni kolejowych, a więc tych za- 
sadmiczych wytworów walcowni żelaza, które 
są treścią całej produkcji hutniczo-żalaznej. 

Jeśli idzie o stan zatrudnienia w dalszych 
działach qrzemyslu butniczo-żelaznego, szcze- 
gólmie w działach dalszej obróbki, to stwier- 
dzić należy, iż tam również nastąpilo pewne 
ogólne osłabienie wytwórczości, jednakże nie 
w tak silnym stopniu, jak w podstawowych 
gałęziach hutnictwa żelaznego. 

Zbyt produkcji hutniczo-żclaznej Ta, TYNEW| EGEFG HE. 
krajowym w czerwcu cechuje nieznaczny spa- 
dek w stosunku do poprzedniego miesiąca. Wy- 
nosił on ogółem 29.440 tonn w boce 30.853 
tonn w maju, czyli był niższy o 4.6 proc. Spa: 
dek zbytu najsilniej uzewnętrznił się w zakre- 
sie materjałów nawierzchni kolejowych, 

W zakresie wytworów przetwórczych spa- 
dek zbytu w kraju był w czerwcu nieznaczny. 
Ogólny spadek zbytu wytworów hutniczo-że- 
Jaznych na rynku krajowym w czerwcu pozo- 
staje w związku z mniejszem zapotrzebowa- 
niem materjałów kolejowych ze strony admi- 
nistracji kolejowej, jak również obeeną niepo- 
myślną, sytuacją gospodarczą i brakiem wszd- 
kiego ruchu budowalnęgo. Tem nie mniej spa- 
dek zbytu na rynku krajowym nie usprawie- 
dłiwia jeszcze tak silnego spadku poziomu 
produkcji, jak to z cyfr na wstępie przytoczo- 
nych wynika. Niewątpliwie decydującą rolę 
odegrać tutaj musiał eksport. 

Spadek eksportu wynosi w porównaniu 
z majem 26.5 proc., czyli znacznie więcej, niż 
ogólny spadek wytwórczości hutniczej. 


Wprowadzanie traktatow handlowych 
bez Sejmu. 


Wydano zarządzenia eo do wprowadzenia w 
życie zawartych traktatów handlowych z Hisz 
panja, Portugalją, Grecją i Egiptem. Przy- 
puszczalnym terminem wprowadzenia w życie 
powyższych traktatów jest dzień 1 Sierpnia br., 
2 ile do tego terminu nastąpi porozumienie wza 
jemne odnośnych rządów. w przeciwnym razie 
termin ten uległby pewnej, nicznacznej zwłoce. 

Co się tyczy traktatów z Rumunją oraz 
Francją, to sprawa wprowadznia ich w życie 
jest kwestją również przesądzoną. Tak np. 
traktat z Rumnują jest już parafowany i ter- 
min poddania decyzji wprowadzenia go przez 
Polskę pod uchwałę Rady Ministrów ma za- 
leżeć od oświadczenia się rządu rumuńskiego 
co do wprowadzenia umowy  polsko-rumuń- 
skiej w życie, tak. iż prawdopodobnie w nie- 
długim czasie również i umowy z Francją oraz 
Rumunią będą mogły być analogicznie wpro- 
wadzone w życie. ! 

Zwracamy uwagę, że traktaty te nie zo- 
stały jeszcze ratyfikowane przez Sejm. Jest to 
nowa próba „obchodzenia się* bez reprezenta- 
cji narodowej. ' 


Nasz tabor rzeczny. 


IW. dniu 1 stycznia b. r. posiadaliśmy stat- 
ków z własnym napędem mechanicznym 166 
(133 parowe. 33 motorowe) z czego 9 było dre- 
wnianych, 157 stalowych. Zdolność przewozo- 
wa tych statków wynosiła 6.137 tonn — siła 
maszyn 15.609 KM. 

Przy statkach tych ze względu na ich wiek 
zauważyć należy. że 2 miało ponad 50 lat, 

21 ponad 40, — 36 ponad 30, — 30 ponad 20. 
"Wstydliwie ukrywa swą starość 13 statków. 

Statków bez własnego napędu qrosiadaliśmy 
1882, z czego bark 362. kryp 111. galar 412. 
łodzi promów i t. d. 997. Zdolność przewozo- 
wa tych statków wymosiła 77.00 tonn. 


Walka z dumpingiem sowieckim. 


Polski przemysł chemiozny zwrócił się do 
czynników miarodajnych w sprawie zastos. 
wania środków ochrennych przed  nieustaj:- 
cym dumpingiem sowieckim. Da interwenci 
skłonił przemysł fakt. że w ostatnich czasach 


rynek polski zalewany jest przez towary £0- 
wieckie przedawane po nierealnie tanich Ce- 
nach dla konkurowania z produkcią krajową. 


Artykuły chemiczne jak barwniki. linoleum. 
wyroby gumowe importowane z ZSSR. są CC- 
lowo oddawame niżej kosztów własnych. 

Polski przemysł chemiczny stwierdzi] 
podstawie obliczeń statystycznych. że 
które towary po odliczeniu kosztów uła i trans 
portu są nawet sprzedawane o 20 proc. taniej 
niż kosztują surowce. J 


na 
nio- 


„GŁOS NARODU“ 


Nie ierać żyd 
Otrzymujemy następujące, aż nazbyt słusz- 


ue uwagi: 
A związku z upadłeścią firmy 


gu banków w Małopolsce, 
zalaje. nie wynikła jedynie z 
konjunktury gespedarczej. 
ne, godną zastanowienia jost okcliezność, 
stępująca. 

Tak jąk gros przedsiębiorstw w Polsce, tak 
i akcyjne Banki, zwłaszcza w Małopolsce, opa- 
nowarne są przez żydów. Wszystkie niemal ban- 
ki, które kredytowały Rafinerję skawińską 
żydów Gritflów, mają ra stanowiskach decy- 
dujących, żydów. Dlatego naszym polskim i 


a która. jak się 


obecnuj trudnej 


katolickim firmom tak trudno o uzyskanie kre- 


dytu w bankach prywatnych. Udziela się go 
zato hojnie firmom żydowskim. z pieniedzy 
także katelickich. w tych bankach lokowa: 
nych. 
Zorganizcwana 


solidarność żydowska naka- 


choćby przy- 


zuje wspierać współwyznawców. 
szlo zaryzykować. 


Nienawiść 


z dnia 


jdo celu: 
Griffel w, 
Skawinie, która peciągła za sobą straty szere- 


ale ma podłoże in-, 
Na-; 


30-go lipca 1930 


owskich banków. 


dyktuje im wszelkie incżliwe Środki, wiedąte 
uzależnienia od siebie calego życia 
gospodarczego w państwie. My, niestety nie 
jesteśmy tak. jak cni zorganizowani. ale zacz- 
niimy choć od tego, by omijać z naszymi wkła- 
dami barki pozornie polskie, a 
stości zydowskie, by ciężko cszczędzony grosz 
nasz nie szedł na kredyta dla żydowskich firm 
i nie stawał się ich łupem. Mamy wszak na- 
sze solidne Kasy Oszczędności, naszą P. K. 0., 
które grosz wniesiony wypożyczają na uczcel- 
we cele i nie idą na watpliwą spekulacje. Przy- 
czyniać się do rozwoju tych instytucyj. choćby 
drobnemi wkładkami. gwarantowanymi pupi- 
larnem bezpieczeństwem. czego nie mega ham 
zapownić akcyjne banki żydowskie. jest równo 
znaczne ze stworzeniem ctfitego żrólla kre- 
{ytu dla przemysiu i handlu palskiego i kato- 
liekiego. jest równoznaczne z uniezaleznieniem 
się cd żydowskich finansów i krokiem do zwi- 
jania ich palcówek bankowych w Polsce. ge- 
niących za naszymi lokatami. bv narychać ni- 


do chrześciianimi kieszenie żydowskich grvnderów”* 


Wykonywanie „piatiłetki* W Rosii. 


Moskwa (CEPS). — Z pośród przemówień. 
wygłoszonych na ostatnim zjeździe rosyjskiej 
partji komunistycznej w Moskwie, ze specjal- 
mem zainteresowaniem uczestników kongresu 
spotkało się przemówienie przewodniczącego 
Sowietu gospodarczego. Kujbyszewa. poświęco- 
ne aktualnym zagadnieniom ckonomieznym, 
pozostającym w ścisłym związku z problemem 
„budowy socjalizmu“ i realizacją oficjalnego 
planu pięcioletniego w ZSSR. 


OLBRZYMIE INWESTYCJE. 


Przedoewszystkiem podkreślił Kujbyszew. że 
rozwój przemysłu sowieckjego odbywa się ści- 
śle w ramach pięcioletniego planu gospodarcze- 


go, częsio nawet plan ten wyprzedzając. Plan 
pięcioletni, — jak powiedział Kujbyszew, — 
przewiduje ogromny rozmach budownietwa 


przemysłowego kosztem 13.500,000.000 rubli, 
z czego 78,8% przypaść ma na roboty budowla. 
ne w przemyśle ciężkim. W roku gospodarczym 
1928/29 inwestycje przemysłowe rządu sawiec- 
kiego odpowiadały ściśle kwotom, przewidzia- 
nym w planie pięcioletnim, w roku natomiast 
1929/80 jnwestowano już więcej, a mianewicir, 
zamiast preliminowanych w ..piatiletce* 2.331 
miljonów, ponad 3,900 miljonów rubli. Ponie- 
waż i w roku 1930/31 inwestycje na cele prze- 
mysłowe wyniosą mniej więcej o 2700 miijonów 
więcej, niż przewiduje plan pięcioletni, ogólna 
kwota' poczynionych  inwestycyj przemysło- 
wych pod koniec okresu pięcioletniego wynosić 
bedzie 11.600.000.0060 zamiast preliminowanych 
w „piatiletce* 6.800.000.000 rubli. 


BRAK WĘGLA I GŁÓD ELEKTRYCZNY. 


Nie bacząc jednak na olbrzymie inwestycje. 
rozwój przemysłu sowieckiego nie odbywa się 
tak gładko, jak by sobie tego należało życzyć. 
Tak naprzykład z powodu braku węgla kamien 
nego w licznych okręgach przemysłowych pa- 
nuje klęska „głodu elektrycznego“, Powiedzieć 
to można przedewszystkiem o Zagłębiu Doniec- 
kiem. Leningradzie, Moskwie j zagłębiu Ural- 
skiem. 


ZANIEDBANIE PRZEMYSŁU ŚREDNIEGO. 


Z punktu widzenia socjalistycznej rozbudo- 
wy Unji sowieckiej wielkie znaczenie posiada 


problem utrzymania proporcjonalności między 
przemysłem ciężkim a lekkim. Zasada ta jednak 
w rzeczywistości nje jest przez kierowników 
polityki gospodarczej należycie uwzględniona. ; 
wskutek czego. — jak uskarża się Kujbyszew, 
przemysł ciężki wykazuje 


nadmierny rozwój, 
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podczas gdy w przemyśle lekkim systematycz- 
nie zaniedbuje się wskazania planu pięcioletnie- 
go. Tak naprzykład szereg groźnych momentów 
zaobserwował Kujbyszew w przemyśle chemicz- 
nym. gdzie cyfry ..piatiletki* tylko w wyjątko- 
wych wypadkach są osiągane. Przypisać ta na- 
leży. — zdaniem Kujbyszena, — brakowi od- 
powiednich surowców. 


ZLA JAKOŚĆ WYROBÓW SOWIECKICH. 


| Bardzo sjlny wzrost zaznacza się w latach 
ostatnich w produkcji maszyn sowieckich. 

W roku gospolarczym 1028/29 ogólna produk- 
cja maszyn w Rosji posiada wartość 303.000 000 
rubli. a w roku bieżącym — już 1.300.000.000 
rubli. Niestety jednak, — uskarża się znów Kuj- 
byszew maszyny produkcji rosyjskiej nie 
odznaczają się zbyt wysoką jakością, a przy- 
tem są dość drogie. 

Erak inżynierów, techników i kwalifikowa- 
nych rzemieślników również wpływa ujemnie 
na rozwój przemysłu sowieckiego i, jak sądzi 
Kujbyszew. przez szereg jeszcze lat powodo- 
wać będzie na tem polu poważne trudności. 

' Omawiając z kolei zagadnienia > kosztów 
produkcji. przychodzi ,„Kujbyszew do wniosku, 
że pod tym względem sprawy w Rosji przedsta- 
wiają się nienajlepiej. W roku gospodarczym 
[yai s udalo -się obniżyć koszta produkcji 
w przemyśle sowieckim zaledwie o 4%. pod- 


czas gdy ..piatiletka* przewidywała obniżenie o 
1%. W pierwszem półroczu 1929/30 roku zre- 


dukowano koszta produkcji o 6%. a nie o 11%, 
jak to pjrzewiduje plan pięcioletni. A przytem 
podkreśla Kujbyszew. — zależeć będzie 
w pierwszyni rzędzie powodzenie programu 
przemysłowego, opracowanego przez rząd i 
partje. 


MAŁA WYDAJNOŚĆ ROBOTNIKA. 


Poziom wydajności pracy. -- wynika z wt: 
wodów Kujbyszewa. — jest w Rosji wcąiż je- 
szcze bardzo niskj. Tak naprzykład wydajność 
pracy jednego górnika wynosi w sowieckim 
przemyśle siwlowym zaledwie 164 tony rocz: 
nie, podczas gdy naprzykład w Amryce jeden 
górnik produkuje 715 ton węgla rocznie. Taki 
sam stosunek w wydajności pracy obserwować 
można równicż w jnnych gałęziach przemysłu 
(w hutnictwie wydajność pracy robotnika so- 
wieckiego wynosi rocznie 218 ten. robotnika 
| amerykańskiego — 1270 ton, w przemyśle cu- 
| krowniczym 164 ton i 110 t.) i ta. 
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Ruch budowlany nadal słaby. 


Sytuacja w przemyśle budowlanym w okre- 

sie ostatnich kilku tygodni nie poiepszyła się. 
Obroty przedsiębiorstw budowlanych w porów- 
naniu z analogicznym okresem ubiegłego roku 
znacznie spadły. Zwiększenie funduszów budo- 
wlanych w Banku Gospodarstwa Krajowego 
nie zdołało skomnensować uszczuplenia sum 
budżetowych państwa na cele budowlane. Po- 
łożenie cechuje nadal brak robót i mała licz- 
ka rozpisywanych przetargów przy znacznej 
E rynku. Jest rzeczą charakterysty- 
‘ua, że wbrew oczekiwaniom większość prze- 
targów budow: .:srych przy padnie zapewne znów 
na koniec late. 


—— z 


FIRMA FRANCUSKA BIERZE UDZIAŁ 
W ROZBUDOWIE PORTU 
GDYŃSKIEGO. 

W tych dniach podpisana została umowa 
między ministerstwem przemysłu i handlu a fir- 
mą francuską Batignoll na wykonanie dalszych; 
rohót Ee e w porcie gdyńskim na 


| sumę około 10 miljonów zł. Wspomniana firma 


bea aE pe 


dysponuje kredytem do 50 milj. franków. który 
otworzył jej Banque des Pays Bas w Paryżu. 


Przy zamawianiu pojedynezych 
egzemplarzy Narodu 


należy równocześnie nadesłać 


25 gr. za każdy numer dzien- 
nika i opłatę pocztową 10 gr 


„Głosu 


od egzemplarza. 


HUMOR ZAGRANICZNY. Jak strasznie ra- 
żąco hyła wczoraj ubrana pani Lila. — Rażąco?' 
Przecież miała najskromniejszą suknię ze wszyst- 
kich. — Właśnie to brło rażące. 

: NAMIĘTNY PIŁKARZ. Sędzia śledczy pyta 
policjanta: — Jak się panu udało schwytać oskar- 
'żanego hez niczyjej pomocy? — Policjant: — To 
jest. namiętny piłkarz. Gdy e dE ona na- 
tychmiast stanął, 


w rzeczywi. | — 


właśnie od obniżenja kosztów pradukcji, — jak | 


yz az książeczek na premjowane 
wiłady oszczędności. 


Seru il-ej wylosowanych dn. 25 lipca 1920 r. 


NN. 50.195 57.788 69.505 76.800 83.169 
50.834 59.930 69.551 76.859 83.825 
50.3888 60.426 69.580 77.176 88.928 

50372 60.479 69.705 77.805 84.956 
51.140 61.120 69.760 78.274 85.575 
51160 61.356 69.882 78421 65.736 
51.311 63.121 6%901 78-481 86.133 
1341 63.240 70.503 78.570 56.253 
51.849 64.603 70534 78.910 87.072 
5i.rer 64.998 70.092 79050 87.984 
51.005 65.248 71.025 79.241 88.001 
52 145 65461 71.112 19.817 88.634 
52.219 66.219 71.164 79.337 88.635 
52.670 66.309 71.784 19.689 88.645 
52.448 6.701 71.817 80.542 68.768 
53204 64.737 71.895 80,991 +89.585 
532098 678435 12.650 81.661 89.746 
M.04T' 6826 TAA RIS. M. 
51.865 68.606 73.073 82.054 92.281 
35651 63.838 73.074 82.119 94,106 

56.088 68.887 73.880 82655 

55.169 69.115 4.846 52.667 

15303 82.763 

76.044 
16.116 
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Akcje w zunełnem zaniedbaniu. 


Notowano tylk 
109.50 m. Z akcji 
transakcji. 


Gielda akcvjna bez obralów. 
poźyczke inwestycyjną po 104 
oferowano Zieleniewskiego. bez 


CFICJALNA GIELDA WALUTOWA. 


Warszawa. Giołda: Belda 121.68, 124.09, 124.37. 
Gdansk 143.39, 178.82. 142.96. Londyn 43.38, 43.49, 
43.21. N. Jorik 5.880 eG 6.370, Paryz 35.05. 
35.12. 8191. Praga 26.42, 25.48, 28.36, N. Jork 
telegr. 8.011. 6931, 8.691. Szwajcara 175.10. 
113.66, 1242. Szrokholm 239.61. MOS 289.11; 
Wlochy 46.68, . 46.8614, 46.8014, 46.56%, „Berlin 
w obrotach pryw. 212,87. = 

GIELDA AKCYJNA W „WARSZAWIE. 

Akcje: Bank Polski 160.—, Tiley 29.—. Lilvop 
25— Ustrowiee ser. B. 56—. 57.—, 50 —, Stara- 
chowiee 15.1414. 

Pożyczki; 5 puo. konwersyjna 554, 5 proc. 
kolejowa 10%—. 103815, 8 proc. Le Z. banku Go- 


spodarstwa Krajowrgo 94, 
GIEŁDA W ZURYCHU. * 
N. Jork 


H.zznauja 
Wiedeń 
Ropenha- 


Parvi 0.25, Londyn 25.0574, 
12.— 
207.10, 
EO, 
VAR 


Zurych. 
BILET. Belgia 
|552 5,  Holandja 
12.1414, Sztokbolm 
ga 187.90. Solja Ż.78%, Praga 15.26, igo w 
5a 15, Budapeszt 9022 kiałagród 9.12 Aten; 
6.67, Konstantynopol 2.44, Bukareszt A a “Helsing 
fors , 12.06, Buonoś Aires 186. 


26.91, 
132.93, 
Oslo 157.90, 


Włochy 
Berlin 


AD a 


Środa 39 lipca. 


Kraków (312.8). G. 
jawej: 11,58 Sygnał ezasi; 
szawy: Program dla dzieci: 
nowe; 17.20 Kwadrans literacki 17.85 Odczyt 
a» t, „Ukąszenie ¿mij i walka z niem“ -— wygł. dr 

Skarżyński: 19.05 „tranędy Podhalarskie* — 
wygł p. Dorula; 1826 Odczyt p. t. „Zemsta I 
taljon = najdawniejszv kodeks karny“ — wygł. 
M. PF. Gross: 197.45 triełda rolnicza z Warszawy; 
20 Prasowy Dziennik Radjowy: 2015 Koucert wie- 


11.40 Przegląd prasy kra- 
1220 Transmisia z War 
16.15 Płytv eramofo- 


czorny: 21 Feljrton z Warszawy: 22 Feljeton i 
komunikaty z Warszawy: 23 Muzyka teneczna ze 
Lwowa 


Lwów (385.1). G. 11.58 Sygnał czasu; 12.03 
Płyty gramofonowe: 17.35 Ouczyt z Krakowa: 18 
Koncert z Warszawy; 19 Rozmaitości, komunika- 
tv. płyty gramofonowe; 19.20 Odczyt z Krakowa; 
19.45 Gielda rolnicza z Warszawy: 29) Prasowy 
Dziennik Radjowy; 20.15 Koncert i kazdrans li 
teracki z Warszawy; 22 Feljeton i komunikaty 
4 Warszawy: 23 Muzvka taneczna z „„Bacateli". 

Warszawa (1411.7). G. 1140 Przegląd prasy 
krajowej; 11.58 Sygnał czasu: 12.10 Płviy gramo- 
fonowe; 12.13 Program da dzieci; 13 Komunikat 
meteorologiczny; 15.15 Komunikat  xospodarczw; 
15.15 Płyty gramofonowe; 17.35 „Od Beilonv do 
Wiarusa* — wygl. J. I. Targ: 18 Koncert orkiestry 
maidolinistów: 19 Rozmaitości; 19.20 Płyty gra- 
mofonowe: 10.45 Giełda rolnicza: 2%) Prasowv 
Dziennik Radjowy; 20.15 Koncert solistów: 91 
Kwadrans literacki „Soból i panna“ J. Wryssen- 
hoffa: 22 iż. J. Ginshert wygł. feljeton „Powrót 
do portu"; 22.15 Komunikat meteorologiczny. po 
licyjny i sportowy: 23 Muzyka taneczna + „Dazy”, 

Poznań (334.8). G. 14 Notowania giełdy jäe- 
niężnej i zbożowo- „towarowej; 17 Odczet p. t. Za- 
wadnienia bolszewizmu* — wygl red. E. Świdziń- 
ski: 19.15 Odczyt p. t. „Nowe szczegóły do ustroju 


|Polski na podstawie źródeł śląskich” — wygł p. 


dr Z. Wojciechowski, prof. Uo.  Pozn.; "19.50 
„Poetki polskie mówią”. recytacje: 20 10 „Zagi 
dnienia e T 20.30 Koncert 


muzyki lekkiej. 

* Katowice (408.7). Ga 16 Komunikat Folekiego 
Związku Zrzeszeń Gosp. Woj. Siąsk.: 19.30 Dr K 
Załuski: Z cyklu sportowego — „Czas pomyśleć 
o torze łyżwiarskim*; 23 Skrzynka pocztowa w ję- 
zyku francuskim. i 


.- 
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fefeśrammy 
z ostatniej cóhuvifi. 


Angielscy socialisti przeciw TOLNOJERIU.| >... as. 


W dniu 24 bm. zgłosiła się do min. skarbu. 
Spowdena, delegacja, wyłoniona przez „trade- 
mnion'y* (zawodowe), przez klub parlamenta*: 
ny i przez radę naczelną „Partji Pracy“. De. 
legacja ta wszystkich socjalistycznych Organi- 
zacyj Angiji zwróciła się przeciw dalszemu 
popieraniu rozbrojenia przez rząd socjalistycz- 
ny, które — oświadczyli delegaci — zagraża 

angielskiemu przemysłowi mietalowemu, gór 

nictwu i pokrewnym galęziam. Snowitn przy- 
obiecał delegacji, że zarządzi zbadawie przeu- 
stawionych mu zastrzeżeń. 

To wystąpienie angielskich  saejalistów 
jest prawdziwą sensacją, Rozwiewa bowiem 
w ruch wszystkie groźne na oko kasia sotja- 
listyczne: „wojna wojnie”, a stwierdza, że an- 
gieiscy socjaliści patrzą na politykę wyłącznie 
z klasowego. robotniczego, punktu widzenia. 
Gotowi są poprzeć zbrojenia nawet, tyle tylko 
dać pracę i zatrudnienie bezrobotnym i zwał 
czają zaś politykę rczbrojeniową Mae Donal- 
da, która w Anglji pomnaża szeregi dezroba 
inych. 

Oczywiście nie możemy się cieszyć % tego 
stanowiska angiciskied socjalistów. Wows b 
wien nie świadczy 0 wzreście duch pokoju 
w A.glji. w jej naweż prolrtarjacai i masae’, 
raczej przeciwnie. Wskazujemy na tc wystą- 
pienie tylko dlatego, żeby podkreślić to za- 
mieszanie, które w obozie socjalizmu mięczy- 
narodowego zaczyna ogarniać nawet tak zda- 
wało się ustałone już punkty, jak: międzyna- 
rodowę rozbrojenie, 


„Bloki państwowe” w modzie. 


Wiedeń (PAT). Omawiając kwóstję stworze- 
nia rumnuńsko-jngosławiańsko-węgierskiego blo- 
ku agrarnego zauważa „Arbejter Zig: Ze pró- 
by zorganizowania bloków państwowych uwi- 
daczniają się obecnie i w innych krajach. Bul- 
garja, Grecja i Tureja obradują nad sprawą 
utworzenia bloku tytoniowego. W jesieni od- 


hyć się mają w Atenach rokowania. w sprawie 
zwiażku hałkańskiego. Grupy bałtycka i skan- 


uynawska żywią też podobne zamiary. Zdaniem 
dziennika istnieję również plan wciągnięcia tak- 
że i Anstrji w jakąś kombinację czyta niemicc- 
ka austrjaeko-włoską czy. toż - skicrowaną. wię- 
cej na wschód. Iye? 


z E 

Kapryśna rzeka powodem zatargu. 

Uregulowanie Rio Grande. 

Meksyk (PAT). Przewiekły spór graniczny 
między Meksykiem a Slanami Zjednoczoneini, 
ywnikający z kaprysów rzeki Mio Grande, kitó- 
ra stale zmiónia swe kóryto do tego stopnia, że 
bywają wypadki, iż gospodarstwa półożone nad 
brzegiem rzeki znajdują się w połowie po stró- 
nie amerykańskiej w połowie po stronie meksy- 
kańśkiej, będzie wkrótce załatwiony ku obapól- 
semu zadowoleniu. Mianowicje na mocy umowy 
móksykańsko-amerykańskiej koryto rzeki bę- 
dzie uregulowane na przestrzeni 160 mił angiel- 
skich. Koszta regulacji wynoszą zgórą 35.000.600 
dolarów. 


nm (| 


Nagłe znikanie „kułaków”. 


Móskwa (PAT). Podczas nowej rejestracji 
„kułaków' okazało się, że w calym szeregu 
rejonów zniknęjy już zamożne gospodarstwa 
chłopskie. Władze poszczególnych rejonów 
w oficjalnych raportach stwierdzają, że w re- 
jonach nie wykryto ani jednego „kułackiego' 
gospodarstwa. W okręgu omskim antorów tego 
rodzaju raportów komitet wykonawczy pociąg- 
hął do odpowiedzialności sądowej, zarzucając 
im antypartyjną działalność. 

(Należy to rozumieć chyba w ten sposób, że 
niższe organa administracji starają się chronić 
gospodarstwa średnie. — Uw. Red.). 


Łapownietwo w urzędach sowieckich. 


Móskwa. (PAT) Oü  tygcdnia w Wolo- 
gdzie toczy się proces przeciwko 25 urzędni- 
kem sowieckim z guternjalnego oddziału fi- 
nansówcgo Banku Komunalnego oraz Towa- 
rzystwa Wzajemnogo Kredytu. Podradnym 
zarzuca sie zbyt poblażliwe i toleraucyjne p% 
stępowanie w stosunku do prywatnych przed- 
sięhiorców i prywatnych płatników podatko- 
wych. Pozatem akt oskarżenia zarzuca urze- 
dnikom branie łapówek i dekonywanie 0- 
szustw ba szkodę skarbu państwa. Poza urze- 
dnikami sowieckimi na Jawie «skarżonych za- 
siedli również przedstawiciele firm  ffywat- 
mych. którzy misi sią uehylać od ponoszenia 
Giężarów poda.kewych w „erej wysc kości 

KRADZIEŻE W FABRYKACH. 

Moskwa, (PAT.) W Taszkiencie rozpoczął 
się proces przeciwko robotnikom fabryki 
-Czerwony Wschód”, którzy mieli rczkradać 
inwentarz fabryczny i dopuszczać sę aktów 


fabotażu. 


| 
| 
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„GŁOS NARODU“ z 


„10 let więdnie” a udia w kongresie Conte 


Pogróżki dygnitarzy powiatowych 


otrzymują mnóstwo listów 
od chłopów opisujących, jak szykanują ich wia- 
dze za udział w kongresie krakowskim. W jed- 
tym z nich, danym nam do przeczytania, zna- 
leźliśmy następujący obrazek: 

„W dniu 7 lipca, kiedy byliśmy na jarmar- 
ku w Tymbarku. zrobiła na nas policja obla- 
wę, zmuszając udać sie do budynku gminnego. 
gdzie oczekiwał nas komisarz policji państwo- 
wej, który umyślnie przyjechał autem z Lima- 
uowej. Zaraz na wstępie nazwał nas buntowni- 
kami, że występujmy przeciwko rządowi i Pre- 
zydentowi, zagroził nam, że może nas natych- 
miast aresztować i oddać Prokuratorji, że nas 
czeka po 10 lat więzienia, jeśli się nie podpi- 
szemy na wierność obecnemu rządowi i Prezy- 
PEAP NY NEC ża 


Wiochy dziękują Po 


dnia 30-go lipca 1930. 


aya zy "= 


dentowi. 

Mimo to, gdy nas 
wali za rezolucjami na 
liśmy, że naród cały głosował i wołał o ustą- 
pienie rządu“. 


pytano, czyśmy głoso- 
kongresie, odpowiedzie- 


Inny korespondent doncsi o karze. jaka spa- 
dla na jednego z ezytelników pisma za sprze- 
dawanie kilku egzemplarzy „Piasta“. Przyje- 
chał sam p. starosta z Dąbrowy wraz z pow. 
komisarzem policji, z lustratorem wydziału po- 
wiatowego i maszyną do pisania i zapytuje się 
p. Skowrona czy jest karnym członkiem „Pia- 
sta”. Po otrzymaniu twierdzącej odpowiedzi p. 
starosta ną trzeci dzień przysłał p. Skowrono- 
wi nakaz karny na 50 zł, ewentualnie trzy dni 
aresztu. 


sce za kondolencje. 


TELEGRAMY KRÓLA WLO SKIEGO I MIN. GRANDIEGO. 


Warszawa, (PAT.) P. Prezydent Rzplitej 
Volskicj Ignacy Mościeki otrzymał od króla 


mdoskiego następującą odpowiedź na 'lepeszę, 
w związku z katastrofa trzęsienia ziemi w Ita- 
lji: 

„Jożtem głęboko wzruszony nuezuciami sym- 
patji, jaką w imioniu własnem i narodu pol- 
skiego zechciał Pan wyrazić w tej bolesnej 
chwili, (—) Wiktor Emanuel“. 

Jednocześnie minister spraw zagranicznych 


Italji Dine Grandi przesłał ministrowi spraw 


zagranicznych Zaleskiemu depeszę 
cej treści: 

„Kondolencja jaką W. Ekscelencja zechciał 
przesłać w imieniu swojm i rządu, w związku 
z bolesnem wydarzeniem, które dotknęło lu- 
dność południowej Italji, bardzo głętcko mnie 
wzruszyła. Dziękuję Waszej Ekscelencji i pro- 
szę, hy zechciał przekazać rządowi polskiemu 
uczucia głębokiej wdzięczności rządu włoskie- 
go i moje. ( Grandi”, 


———0>— 


rastępiiją- 


Kto zwycięży 14 września w Niemczech, 


Paryż, (FAT). Kwestja przesiienia. niemiet- 
kiego sluży w dalszym ciągu za przedmiot ko- 
mentarzy prasy trańeuskiej, Podczas gdy pisma 
wmiarkowane i prawicowe wyrażają przekona- 
sie, że opinia publiczna niemiecka skłania się 
w swej większości ku skrajnie naejonalistycz- 
nym dążeniom — prasa lewicowa pozostaje 
dotąd optymistycznie nastrojona i nie wątpi. 
ż6. stronnietwa  dentokratyczno-republikańskie, 
które dla niej stanewią gwarancję przeciw 
xlwetewym zakusom Niemiec, potrafią zwy- 


OBÓZ ODWETU, CZY POKOJU? 


ciężyć w przyszłych wyborach. Dziennik „Erre 
Notwvelle* ubolewa nad tem, że w Niemczech 
niema stronnictwa, które odpowiadałoby fran- 
cunskiemiu stronniciwu radykalnemu, niemniej 
(jednak wyraża przekonanie. że zdrowy rozsą- 
dck, dzięki któremu Niemcy zdolały już zdo- 
hyć tylo pozytywnych kurzyści odniesie wiel- 
kie zwycięstwo przy wyborach w dnin 14 wrze- 
śnią, ahy tym sposcbem umażliwić polityce lo- 
cameńskicj pomyślny dalszy rozwój. 


——  — 


760 mili. marek deficytu w Niemczech, 


Berlin (PAT). Opublikowany przez prezy- 
denta Rzeszy dekret nstalujący budżet Rzeszy 
na rok 1930 zawiera m. in. następujące szcze- 
góly. Deficyt wynosi 760 milj. marek, z których 
600 milj. marek przypada na niedobór, wynika: 
jący z ubezpieczenia na wypadck bezrobocia, 
dalej na lukę, która powstała wskutek tego, iż 
whrew oczekiwaniom, nie wpłynęły podatki i 
cła w wysokości 160 milj. marek niemieckich. 

Na podstawie dekretu deficyt ten został 


w znacznej mierze pokryty z funduszów, jakie 
wpłyną z podwyższonych składek na fudusz 
bezrobocja, które wyniosą około 269 milj., dalej 
przez daninę urzędniczą, dodatek do podatku 
dochodowego i wpływu z obłożonych  podat- 
kiem mężczyzn nieżonatych, które według obli- 
czeń przyniosą razem 274 milj. jak również 
oszczędności w stałym budżecie, wynoszące 134 
milj. mk, 1 
|| emama 
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Lakłady Ubezpieczeń rozpisują przetargi 
na swoje budowie. 

Jak już swego czasu donosiljiśmy, z ramie- 
via zakładów ubezpieczeń społecznych, które 
mają prowadzić akcję mieszkaniową i które 
przeznaczyły na to 125 miljonów, zostało po- 
wołane do życia Stowarzyszenie Budowlano- 
Mieszkaniowe Zakładów Ubezpieczeń Społecz- 
nych. Zadaniem tego Stowarzysznia jest przy- 
gotowanie odpowiednich planów, projektów i 
kosztorysów dla budowli, wznoszonych przy po 
mocy funduszów instytucyj ubczpieczeniowych. 
Natomiast same przetargj ogłaszane mają być 
przez poszczególne zaklady ubezpieczeniowe. 
W tych dniach zostały ogłoszone przetargi na 
roboty budowłane w Łodzi, w Sosnowcu, w Gdy 
ni, Lwowie i Warszawie, Przetargi te obejmują 
znaczną część przewidzianych robót, na ktćre 
w r. b. zostało łącznie przeznaczone 16.5 milj. 
zl. Przetargi odbedą się w dniach od 29 bm. do 
5 sierpnia br., poczem niezwłocznie roboty zo- 
staną przekazane przedsiębiorcom budowlanym. 

Z poszczególnych przetargów, rozpisanych 
w wyżej wymienianych miastach, tylko Lwów 
urządzj przetarg ograniezony, wzywając do 
przetargu 28 firm bardziej znanych. Natomiast 
w pozostalych miastach urządzono przetargi 
nicograniczone, w których może każdy stanąć. 


Gen, Górecki oskarża ks, Panagia. 


RAT. ogłasza: „Wystąpienie ks. Panasia 
przeciwko gen. Góreckiemu na łamach prasy 
opozycyjnej, znajdą niebawm swój epilog w są- 
dzje. Dowiadujemy się bowiem, że ze względu 
na charakter przestępstw (!) ks. Panasia przed- 
stawiający się jako naruszenie (!) etyki ogólno- 
ludzkiej (1) i kapłańskiej (!) zwrócił się gen. 
Górecki w dniu dzisiejszym do J. E. Metropoli- 
ty lwowskiego z skargą przeciwko ks. Józefowi 
Panasiowi", 


au 
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Rocznica bitwy pod Zadwórzem. 


Zbiiża się dziesiąta rocznica pamiętnej 
Bitwy Zadwórzańskiej, w której poległ kwiat 
młodzieży polskiej, w nierównym śmiertelnym 
boju z nawalą bolszewicką. Ta  spartańska 
ofiarność, ta krew, tak hojnie w ofierze zło- 
żona ną Ołtarzu Ojczyzny, słusznie Bitwie Za. 
dwórzańskiej nadała zaszczytne miana: .„Pol- 
skich .Termopil*. Słusznie mrównano Polskie 
Orlęta ze starożytnymi Spartanami. Corocznie 
Lwów czei niezapommianą rocznicę całą duszą 
i sercem. I w tym roku rczgJdrzeje na nowo 
ognisko wspomnień, a hołd złożony Bohaterom 
poległym, będzie wspanialszy niż kiedykolwiek. 
Do Kurhanu w Zadwórzu, w którym spoczy- 
Iwa kilkaset najofiarniejszych Synów Ojezyzny. 
pospieszy ludność masowo w dniu 17 sierpnia, 
by uwieńczyć ten zbiorowy grób 'kwieciem i 
hold złożyć Wielkiemu Czynowi. 


Stz. 7 


—— 
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Konference i podróże ministrów. 
Warszawa (PAT). Podsekretarz stanu w mi- 

nista sr eic spraw zagraniczny:u Alfred Wysoc- 

ki, przyjął w dnia dzisiejszym charge d'affaires 

Niemiece Rictelena. a następnie Nuncjusza Apo- 

stolskiego Mag. Marmaggiego. 

Warszawa (PAT), Minister rolnictwa Janta- 
Polezyński wyjcchsł w niedzielę dn. 27 bm. 
w podróż inspekcyjną pa wojewodztwie biało- 
stockiem. Powrót Ministra spodziewany jest 
w dniu dzisiejszym wiscedrem 

Warszawa (PAT;, Minister przemysłu i hans 
dlu Kwiatkowski przyjął w dniu dzisiej- 
szym bawiącego w Warszawie ekonomistę tu- 
reekiego prezesa Touringcelubu deputowanego 
Rechit Satveta. . 

MIN. EYNAC POLECI DO WILNA, 


Franeuski minister Eynae uda się drogą 
powietrzną do Wina, eclem złożenia wizyty 
marszałkowi Piłsudskiemu. W programie po- 
bytu w Pelsce, który uległ pewnym zmianom, 
przewidziane jest przybycie min. Eynaca w 
dniu 8 sierpnia b.r . do Nowego Targu, celem 
wzięcia udzialu w ureczystości otwarcia pierw- 
szewo w Polsce lotniska sportowo-turystycz- 
nego. 


Niemcy wciąż o „upadku“ Gdańska. 


„Münchener Neueste Nachrichten“ z okazji 
przypadającej jesienią 10-tej rocznicy wydzie- 
lenia z Rzeszy Gdańska, jako wolnego miasta, 
poświęca dluższy artykuł „upadkowi gospodar- 
czemu tego portu, którego widoki rozwoju 
przed wojną „nie przedstawiały się tak pesy- 
mistycznie*. Powodem upańku (!) Gdańska jest 
Gdynia, wyrosła w ciągu kilku lat z wioski 
rybackie) na dobrze zorganizowany port i 30- 
tysięczne miasto o nowoczesnej architekturze. 
Zkolci dziennik wylicza wszystkie „krzywdy“ 
i „szkody”, jakie ponosi Gdańsk  naskutek 
„konkurencji z uprzywilejowaną Gdynią 
i powtarzając znane od lat, a pozbawione 
wszelkich podstaw „argumenty“. Polska ko- 
rzystała z Gdańska, póki nie miała Gdyni, obe- 
enie sytuacja uległa radykalnej zmianie, Stwo- 
rzenie i rozwój Gdyni sankcjonują niemożliwy 
do utrzymania .korytarz* — taki sens moż- 
naby wyłowić z „jubileuszowych“ wynurzeń 
niemieckiego dziennika, 


DWA pW” 


Zgon 157-letniej murzynki. - 


Guatazamo (Kuba) PAT. Zmarła tu Kamf- 
la Thaurano Murzynka, ur. w roku 1743, czyli 
w celwvili śmierci liczyła 157 lat, Przy tej spo- 
sobności pisma amerykańskie zaznaczają. Żż6 
zmarła murzynka pod względem długowiecz- 
ności zajmowała trzecie miejsce jo Chińczyku 
Li-Chung-Yum, żyjącym w prowincji Szech- 
wan i liczącym podobno 252/?) lata i Rosjani- 
nie Iwanie Proskunjaku zamieszkałym w gó: 
rach uralskieh liczącym 170 lat. 


inż. 
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KONGRES GLEBOZNAWCÓW W ROSJI. 


Moskwa, (PAT). Przybyli tu delegaci I-$g3 
Międzynarodowego Zjazdu Glebcznawców. któ- 
ry obradował w Leningradzie. W godzinach 
popołudniowych kongres wznowił swe obrady. 
Za stolom qrezydjalnym zasiedli delegaci Ho- 
landji, Z. S. R. R., Framcji, Anglji i Polski 
(prof. Miklaszewski)., Przemówienie powitalne 
wygłosił delegat Moskiewskiego Sowietu Lo- 
ginow Odpowiedział prof. Chissink, delegat Ho 
landji. Po posiedzeniu uczestnicy zjazdu zwie 
dzili wielką wystawę gleboznawczą. Wirezo- 
rem na cześć gości adhył się bankiet. 


STEROWCEM DO KANADY, 


Warszawa. ‘Tel. wł.) Sterowiec angielsk? 
„R. 100% wystartuje we wtorek do lotu trans- 


atlantyckiego do Kanady. Chce dotrzeć do 
Montrealu (główne miasto Kanady). 


LOT TRANSATLANTYCKI. 


Warszawa. (Tel. wł.) Niemieccy lotnicy 
Hirt i Weller wystartowali w Anglji i przy- 
Lyli na wyspy Orkney skąd lecą do Islandji, 
Grenlandji, Labradoru i Ameryki. 


ROBOTNICY AMERYKAŃSCY PRZECIW 
TOWAROM SOWIECKIM. 


N. Jerk (PAT). Konferencja ochrony pracy 
robotniczej rozpoczęla kampanję zmierzającą 
do wprowadzenia zakazu importu do Stanów 
Zjednoczonych towarów sowieckich. Konferen- 
cja spodziewa się dopiąć swego celu w drodze 
nowej ustawy celnej. dotyczącej towarów pro- 
dukujących przez robotników, - odbywających 
kare ciężkich robót, względnie pracujących pod 
przymuzem: 

HURAGAN STRĄCIŁ TURYSTÓW 
W PRZEPAŚĆ. 

Meskwa, (PAT). Podezas wspinania sió na 
Elbrus na Kaukazie huragan strącił w prze- 
paść dwóch uczestników, wycieczki austejac- 
kiego towarzystwa turystycznego .Naturfreun 
de”, dr. Kolba i Fuchsa. Zwłoki odnaleziono. 


Su. 8 
R. ALEXANDER I A. RIDLEY: 44 
Demon Zniszczenia.. 

— Cóż z tego? — zapytał Roger żnie- 
cierpliwiony. 

— Czy nie sądzi pan — rzekł czlowiek 


z naciskiem — że było bardzo głupiem z pań 
skiej strony rozpocząć walkę z osobnikiem 
tak zdecydowanym na wszystko, jak Ni- 
szcezyciel? 

Roger zatrzymał oddech w piersi. Kim 
był ten człowiek i co wiedział? Czy wiedział 


— Więc? 

. Gość mówił dalej tonem przekonywują- 
cym: 

— Przypuśćmy. że Niszczyciel wejdzie 
tu z rewolwerem w kieszeni, zastanie pana 
pieprzygotowanego i bezbronnego is. 
strzeli cię z zimną krwią. 

-Roger drgnal. Spojrzał padawćżo KA 
ukrytą w kieszeni rękę. 

— Przypuśćmy. — I szybkim ruchem 
chwycił ciężki linjał który leżał na biurku. 


— W tvch okolicznościach linjał nie na 


sd G AF CWAJ(.: 


- GŁOS NARC z dunia 8U-góo lipca 1930 


* Kyle stał nad nimi EC się zło- 


Ślir.ie, jak zżwsze. 

— Puść go, Doyle — radził łagodnym 
tonem. 

— Nie mieszaj się do tego. Kyle — roz- 


| kazał Roger krótko. Postawił nieznajomego 
jna nogi i przypań do biurka. 


— Mów! Kim jesteś? 

— Puść mnie pan! Żaskarżę pana do 
I pomyśleć, że życzyłem do- 
brze temu cziowickowi! — Sieęenał: znów re- 
ką do kieszeni ruchem szvokim | podejrza: 
ni nt. 


Nr. 193 


=- Jeśli pan zechce na drugi raz zache- 
cać klienta w taki sam sposób, radzę ubez: 
pieczyć się samemu! — zawołał za nim Ro- 
ger, " rak. 
— Dziękuję... Skorzystam z dobrej ra- 
dy — szepnął nieszczęsny Smith, zamyka- 


|Jąc drzwi. 


` Kyle uśmiechnął się pobłażliwie. — Prze- 
praszam. jesli przeszkadzam. Rogerze. 

— Bynajmniej — odparł Roger. — Tar 

kie ćwiczenia cielesne mogą przydać się 
kiedy zacznie się prawdziwa walka. 


więcej o wszystkich tyeh nieszczęśliwych; wiele się przyda. Połóż go pan na biurku. — Wyjmij pan reke z kieszeni! — do- Kyle skrzywił się. — A więc sądzisz, ze 
wypadkach. niż ogól? Mr. Doyle — doradza łago lnie. radził Roger. — I mów. kim jesteś i czego | Walka się zacznie? 
= — To pana nie nie obchodzi — 5dparł — Kim pan jesteś. u djabia? — zawo- chcesz, s i — Bezwalpienia — opari zimno kogsr. 
krótko. łał Roger rozgniewany. | — Oto mój bilet wizytowy  nazvwam|— I to wkrótce. 

— Przepraszam, sir —  odzowiedział Gość podszedł jeszcze bliżej. — Chcę się Smith i jeslem przełlstawicieiem Towa- — Doskonale — 1zżekł Kyle, grzecenie. 
człowiek, jakby oburzony — ale pan się my- uniknąć nieporozumień — rzekł ENNA rzystwa Ubezpieczeń Midnight Sun. Dowie-|— Zdawało mi się. że to był żart. Ale mu 


sisz pilnować sie, Rogerze. Niszczyciel zae 
czyna działać ci na nerwy. Sądziłeś, że go 
sehrwytałeś. I jesteś rozczarowany. 1 
Roger przesunął ręką po czole i pojuawił 
krawat. Był z Kylem zaledwie dwie minu- 
już zaczynał ogarniać go gniew. Za- 


li. Czy pan wie, że pańskie życie wisi na , Powiem panu. kim jestem... działem sie, że grozi panu niebezpieczeń- 
włosku? pete: Dobrze, a ja pokażę panu. kim ja,stwo į ckeialem tvlko zaproponować. abyś 
Roger wstał z krzesła i wytrząsnał po- | jestem! — zawołał Re oger i szczerze Zaniepo- i sie nhezpieczył od wypadku. — Smith wyjął 
pół z fajki do kominka. koiony włerzył nieznajomego pięścią, prze- blankiet z kieszeni. - 
— Domyślam się tego — odpart oschiym | wracając go na dywan. Byl przekonany, że | Roger nuścił sn. — Po diabla. — Zwró- 
tonem. ima do czynienia z Niszezycielen. cit się do Kylea nie morae powstrzymać się |tv. a 


— Przyznaje pan. że cie ostrzegano? — Pnść mnie pan!.. Na pomac!.. — jad śmiechu. — Dobre kawał! Ten głupiec |chowanie sie tego człowieka i jego sposób 
— (wszem. Nie wiem jednak... wrzasnął gość, przerażony niespodziewanym | wyrażał sie tak zagadkowo.. r Wynoś się| prowadzenia rozmowy odczuwał zawsze jako 
— I jesteś pan zdecydowany na wszyet- | atakiem. ` pan! obrazę. 

ko? Roger trzymał go mocro. — Rolie ja — rzekł Smith obhauzónwy — — Jak wszedłes? — zapytał szorstko. 

Roger zmarszczył brwi. — Nie... Nie pnszezę. dopóki nie dowiem | zajmie sie. — Odwiedziny twoje powiuny być zawsze 

— Tak jest — oświadczył. [sie wsz zstkiego — oświadczył. R = mE się pan! — Roger przybrał |zapowialane. 

Człowiek podszedł jeszcze bliżej, — Sza- | — Na pontoc! Morderca! Na pomoc! Na, groźna postawę „Kyle uśmicchnął się. Ton, jakim Roger 
tony rzekł, wstrząsając głową. — A gdyby |pomoc! Policja! | Smith zmierzał de drzwi. — Wkiadka wypowiedział te slowa był wysoce A 
zamordowano pana tej nocy... w tym poko- Drzwi otworzyly się nagie i wszedł Che-; miesięczna wynosi tylko... wy. ale Chester uduł, że tego nie zauważył. 
ju? ster Kyle. | — Wynoś się pan! — zawołał Fieger zroz -— Oh., wpuści] mnie Macgregor. Stary 


gJdnosj się do mnie z wielkim szacnnkiem. 
Fowiedzialem mu, że przysyła mnie Beryl. 


Słowa jego brzmiały tak grożnie, że ito 
ger zaczął zastanawiać się. czy 
nie wpuścił do pokoju szaleńca, 
poza biurko. 


— (0 Się tu dzieje? — rzekł zdziwiony. 

Alaegregoripodczas gly nieszczęsna ofiara Rogera wo-| 

Cofnął się |łals: — Na pomoc! Na pomoc! Chce muis 
zabić! z 


paczonv. — Mam iuż tego dosyé. 

— Dobrze... dobrze... — Ajent uheznpie- 
czeń nie miał ochoty zmierzyć sie z Roge- 
„rem powtórnie. Wycofał się z pośpiechem. 


U „Ciąg dalszy nastąpi) 


+ 
EOLA FOSĄ S E NEC mm Km A ra CA LOKAT 


Ła dział nwfnszeń Redakcia nie a Bad odnawiedzial mości. 


Ogłoszenia zwykłe za wiersz milimetrowy Drobne za wyraz 10 gr | 
Nadesłane e 5 P E N | i Układ tabelaryczny o 50% drożej 
Komunikaty po kronice , x e L E Ogłoszenia zamiejscowe o 300% drożej. 

~ na 1-szej |. E . 60 Sa Za zastrzeżenie mieisca dolicza sie 25 proc. 


INSTRUME NTA! 
IUZYCZN E ZAKŁAD WITRALOWOD- SZKLARSKI D 


zi i smyczkowe oraz części! 
zaqrsowe da tychże. — Stare F-a T, Zajdzikowski Kraków św. lana 30 


instromenta napr: wia, zast: ala) t 
„ Dzierż. Jan Kusiak 


—1| Lotonetila przewaim 


zs HP. w ruchu, w bar- 


| wytwórnia Kilimów j 21 HP. w Tuohu, w bar 


Ireny Gutwińskiej 3y ku 1913 angielska Prze. 


ończachy 
i dziecinne w ozrome- 


damskie 


aym wyborze, skarpetki, 

'ewawiczki, cuusłeczki do 

nosa, fartuchy i czepeczki 
dla służby poleca 


da tartak inż. Lisowskie- k Jub 
go AE upuje lub wymien a na nowe 


Absolwontki państw. szkoły przem. art. 
< ; pera NIKIEL? kl itraże do kościotó 1,30 zł i poime pas add aa 
Kraków, ul. Karmelicka L. 50, parter. Chcesz pożyczkę ? Krrków, Ul. Szewswa | lenia" witraże do kościołów od 30 zł. za Lm zap, Wiślna D. 4. 
! s Š 3 3 wykonuje się i rzy większych zamówieniach na raty R; wy "ga. 
poleca kilimy oraz przyjmuje zamówienia we- ||7„qaj bliższych informa wszalim ne baj ie wig 5 d yeaa wa: AE 
) A A na- daniu i Ow: ze- Jeny 5 iższe ni odzie. i ia i 
AE OSS ACYCH Ba Moe a ika p NE ek ER Ceny 50%% niższe niż wszędzie hory do szycia i haftu, 
n i 669 — gn. udziela bezpłatnie. 


DLA XX. KATECHETO! 


Z okazji odbywającego sie Kursu Katechetyeznego w Krakowie 
Księgarnia Krakowska, Kraków, Św. Krzyża 13, róg Św. Tomasza 


poleca: = 


— Galant W. Dr. X. zł 


Barda Fr. Dr. 


X.. Nauka św. Grzegorza  2ł. 


Koterbski J. X. Eyzorty liiurgicznejinne zł | 


Stieglitz H. X. 


Wielkiego o duszpasterstwie . . . 350 na niedziele i święta do młodzieży R aTECNEZY ŁKINsa a aja PE Te 201 
Bielawski Z. Dr. X., Katechezy biblijne szkolnej . . « «. «. . . « « . «. . 6'— | Szukalski J. X., Podręcznik metodyczny 
na I kl. szkoły powszechnej . . 3'80 | Krzeszkiewicz SŁ. X. e Metodyka na- . do nauki historji biblijnej t. I. Starv 
Bielawski Z. Dr. X., Katechezy biblijne uki reNgiE; „>. Mm „| a 2 SETEK w AŻ ba . i rę Ar 
na II i IL kl. szkoły powszechnej 12*— | Księga Pamiątkowa "IN Kateche- Tomai Nowy Resfkeńiend ga hw: M 
Bielawski Z. Dr. X., Przewodnik me- : De AE (od 9. do nz opr. .w płótno . . . | g7.— 
todyczny część II. . . . . . . . 6— c U epidEiY> AOR. Szwejnic E. X. Mag., Etyka, podec 
Ciemniewski J. Dr. X., Poznanie i kształ- Mieszkowski W. X. Znajomość ludzi, dla szkół średnich . . . gyes 
cenie charakteru IMH . . . . . . 18— czyli o temperamentach w życiu 18 Szymeczka Janie yor} Pija katolicka 
Fauihaber M. Dr. X. Kardynał, Pismo | laude aaa OWY ARCI NOSA: 490 (nowość) . .. 3'80 
N kazalnicy z przydaniem ka- Nowak P. X. Egzorty dla dedzieży Vrana Wt. Dr. X., Egzorty o " polskich 
WEE MS 4 szkół średnich, na niedziel k zawiętychi Błogosławionych na nie- 
zania o rodowodzie Jezusa Chrys- niedziele roku 
tea ry £20 szkolnego . . . . . . PY u. APE a dziele roku szkolnego rozłożone. 6— 
Gadowski W. X., Biblijne katechezy ele- Pichler J. X. — Bielawski z X., Kate- kwa: iy s EO pójdą dh 
mentarne dla dziatwy I i lI roku chezy katolickie VIT opr. . . . . 19— ponow relużc htl (gzofty ma UTA: ] 
à czystości i św ęta roku szkolnego, a 
nauki w szkołach . . . . Ke? Sieniałycki M. Dr. X., Dogmatyka ka- eczorty na wszystkie niedziele roku 
Gadowski W. X, Nauka Kościoła, wvhór toticka, podręcznik szkolny . . . Pas: TCM i 8:50 
órzeczeń dogmatycznych Kościo' a kało- Etyka katolicka, podręe znik ej 350. Winkowski J. Z, Praktyczny podręcznik 
Jlickiego i jege praw kanonicznych Śra- zarys dogmatyki katolickiej ‘t. T. 10— : duszpasterstwa w szkole_. . . . 6— 
dek pomocniczy przy nauczaniu religii » ” " t H. 12—. . Woroniecki J. O. Doniosłość wycho- ; 
w szkołach (Nowość!) . . . 1:20 » t. HI. 9'40 taw Aa liturgji eucharystycznej —-60 
Gadowski W. X., Podrecznik psychologii „Sosin J. M, Nauki niedzielne dla dzieci 4*— | Woroniecki J. O. Katolicka etyka wy- 
wychowawczej ę 450 ' Sroka Fr. X.. Praca najważniejsza (ma- chowawcza . . 5:20 
Gadowski W. X., Szkice katachez, 2 tomy terjały do pogadanek w stowarzy- Zbroja Fr. X., Nauki do młodzieży E 
w jednym (Nowość!) . deo <br — SZCNIASDY | eaS 1 + (2 WSE 0 WY 57 = | szkolnej .. . . « « « « «44. 5— 


Obrazy biblijne do nauki religii w szkołach średnich, powszechnych oraz przy przygotowaniu dzieci do I. Komunii Sw. (wyd. Księgarni Św. W:;c'echaj 


Serja I. obejmująca 24 obrazy w formacie 503670 cm. w 10 


kolorach — w rulonie. Cena . . 


Księgarnia poleca się przy zakupach podręczników szkolnych da nauki religii. 


sez liczy|| 


wę: 


laie IE. obejmująca 12 obrazów w farmacie 50x70 cm. 
w 10 kolorach w rulonie. Cena .mt *. 0.6. 8. 


Ekspedycja zamówień odwrotna na do cinych warunkach. 


* 4 PW 


„zł 20— 
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